
N r. 20 Sobota, 21 stycznia 1933 Rok 123

GAZETA LWOWSKA
w ychodzi codziennie rano

Ceny prenumeraty we Lwowie; J T e l e f o n y :
be* doręczenia do domu miesięcznie zł. “r— n R E D A K C J I
a dostawą do domu ...........................zŁ 5 3 0  U 27 71-02.

na provrinc.il 1 I
%  przesyłką pocztową ......................zł. 5*30 1 /1DMINISTRACJI
za granicą ...........................• • . z ł .  8'— H 21-17.

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LWdW, UL. ZIMOROWICZA 1S I. p.

Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

20 s r .

Ceny ogłoszeni
Za 1 w'crsr milimetr. cin. « c r .)  w zwyklycii og łosze­
niach pr, 80, w nadeslanem  i w nekrologach <jr. sc, 
w  kronice, .  tperitr.r, dział gospodarczy , paski w tekście 
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W OBLICZU WAŻNYCH ROZSTRZYGNIĘĆ
Niejednokrotnie ..aż zwraca! świat 

cały, ludzkość cala, udręczona kata­
strofalnym kryzysem ^peicn nadzi-eji, 
stęskniony wzrok ku Genewie. Tyie 
oazy niestety spływały stamtąd rit 
ludzkość rozczarowania, żc z coraz 
większym pe-ssymizmem. z coraz wię- 
kszem zwątpieniem spogląda się dzisiaj 
w tamta stronę. Nie daty uprtłpPouycli 
rezultatów liczne, prz-eliezm fibrady 
gospodarcze: nadaremnie zdążan# do 
Genewy, by tam rozbić wiążąće świat 
mury celno; nikle tylko są wysiłki 40*- 
tychezasowycli wysiłków rozbrojenio­
wy dii.'

Nie chce się Jedw.k świat, wyzbyć 
swych złudzeń. Zifowu z niepokojeni a 
zarazem z błyskiem nacizicji wjFczeRS' 
;c wieści, jakie Plyna teraz z nad Le- 
maąu. W ciszy wprawdzie, bez ofi­
cjalnej pompy, bez* si-osnrgu- publiko­
wania. wielkich. potnych fraaeWlosjt 
przemówień, odbywa ąPsic tam jednak 

'już od dni kilku narady, które maja o- 
ś.wiecić ciemne drogi, po których o d 5 
t*k już długiego czasu kroczy gtfspo- 
ourka świata.

Rozpijez.ęly jsię obrady komisji przy­
gotowawczej do światowej )yOnferc;icji, 
Ittć-ra dziś tuż -chyba jedyna jest w 
stanie rozwiązać ogrom piętrzących 
się problemów, tak niezmiernie zawi­
tych, tak trudnych do rozw iązan i^  ;

Kolebką tej konferencji '-e|F Lozanna. 
Już tam państwa europejskie, rozwią­
zawszy kwestję reparaeyi, postanowi­
ły przystąpić do omówienia zagadnień, 
dotyczących światow ego życia gospo­
darczego. Zamiary te nie mogły być 
k ln o k  zrealizowane, gdyż Stany Zje­
dnoczone odmówiły wogóle wzięcia u- 
dziialu w konferencji lozańskiej. Bez 
nich zaś wszelkie załatwienie byłoby 
mniej, niż polowiczirręm.

Przeto nie poniechawszy zasadniczo 
I-ej myśli- uczes-tnjfjf konferencji lozań­
skiej zamykając lej obrady, powoiąli 
Uo życia specjalne biuro, na czelc.Któ- 
rogo stanął angielski mmister sjreafr 
zagrahicznych Simon. Byio zadaniem 
ego biura przygotować i ostatecznie* 

zwołać w TOu bieżącym światową 
tonferenejc gc-spodarJSkj Biuro to  'roz­
poczęło swą pracę od tego. iż wysto­
sowało zaproszenie do Stanów Zjedno­
czonych wzdęcia udziału w konferencji. 

%tany Zjednoczone oświadczyły aródę 
ale .Goci dwoma warunkami, od któ­
ry cli groziły nie ustąpić: 1.) na .konfe­
rencji tej nie będzie po ruszana ■ kwe­
stia długów wojennych, 2) konferencja 
nie będzie zajm-owalą. Gę- kwestjamf 
polityki celnej.

Te pierwotne warunki Stanów Zje­
dnoczonych zdawały się w niwecz o- 
bróoić samą myśl zwołania konferen­
cji. wszak jej zadaniem .miało być,)vy- 
jworzenie warunków dla nowego ży­
cia gospodarczego. W ślad zatem mu­
siałaby konferencja znaleźć środki dla 
oży w i, n i a nrt * dr. y ,n tyto d o w y ci i stosun­
ków handlowych. W lym zaś celu ko- 
iiiccziicm j»st wyrzeczenie £*£• przez 
uczestników konferencji - o^yG polityk? 
ifcolacji rynków kraltWej. miajdu ą^ę^ 
p.) woi»ie tak szerokie znstSowam-e. 
Musi w-la'nie nastąpić rewizja tSry! 
celny tri?-' ''zaprzestanie rogu-lacji handlu 
dewizami a wreszcie — i to plSede- 
Wśzyaśkicni - -  załą-twiięąją spraw y m -

dJ u żenią państw cui'opejskicii w, 'eta­
nach Zjednoczonych. Światowa konfe­
rencja gospodarcza musi zająć się te- 
mi problemami i tym odcinkiem p-oh- 
tyjki gospodarczej, któregjp Stany Zje­
dnoczone nie życzyły sobie- poruszać. 
Przyjęcie warunków Stanów7 Zjedno­
czonych równałoby się w Kreci wie -o- 
sraniczeui-iu światowej konferencji go- 
tupodfj-czej tylko -do s-praw waiuto- 
wycb. Zagadnienie fo ma niewątpliwie 
wielkie znaczenie, ale tylko i w yłącz­
nic techniczne. Zakłcię się tjlti tylko 
zagadnieniem byłoby "rezygnowaniem 
z zadań najważniejszych, do których 
powołaną została światowa śkoufwon- 
cjf j

jN&razie tedy - - jak powiedziano' 
obraduje komis o przygotowawcza 
konferencji. Obraduje ajad tein. juk się 
ma radzić na w łaśc iw i"  konfcrenojlC 
Radzić nad tern, jaki ustalić pnagram 
koufćrencji. by ona nie zakończyła. się

fiaskiem. Rezultaty niepowodzeniu kon­
ferencji bjdybw straszne zarówno ze 
względów natury mate-rjalnej jak i mo­
ralnej. Rozczarowanie ludzkości byljj- 
by w tym wypadku zbyt wstrząsające. 
Wszelki kredyt porozumieli międzyna­
rodowych zachwiany byłby na długo 
w opinji publicznej.

Konferencja lozańska ustaliła była 
swegp czasu, by j£ programie obrad 
światowej konferencji gospodarczej
znalazła się polityka walutowa i kre­
dytowa, ruch cen, zagadinienie wymia­
r y  towarów. obieg kapitałów. Dodat­
kowo wstawiono w ten program tak:* 
zagadnienie robót m iędzyoarodowyc!.

W tej chwili — o  ile można się 'z,or- 
jeuKwać z nader skąpych komun-jka- 
ió w , wydawanych z  obrad komisji 
przygotowawczej — zasadniczym

przedmiotom sporu są dwa zagadnie- 
Łuias’ sprawa d łu g ó w ‘i sprawą-* skibiii- 
aącji funta angielsktego. W sprawie

P. Min. Beck wyjeżdża do Genewy.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 19 stycznia. (Sz.) Jak 
sie dowiadujemy, wobec znacznej po­
praw y w  stanie zdrowia ministra Be­
cka, ze względu na konieczność jego 
obecności na bieżącej styczniowej se­

sji Rady Ligi Narodów7, p. minister 
Beck jutro w  godzinach przedpołudnio­
wych wyjeżdża z W arszaw y bezpo­
średnio do Genewy.

Delegacja m. Lwowa na Zamku
i u p. M a rs za lk a  Piłsudskiego.

(Telefonem od "asrego korespondenta.)

Warszawa, 19 stycznia. (Sz) Ran 
Prezydent Rzplitej przyjął dziś dele­
gację w osobach dowódcy OK. Lwów 
gen. Popowicza, wicoprezydienta m. 
Lwowa dr. Zdzisława Strońskiego i 
posła d-r. Ostrowskiego. Delegacja 
zwróciła sie do li* Prezydenta Rzplitej 
z prośbą o przyjęcie protektoratu ho­
norowego nad budową pomnika ks.

biskupa 3andurskiego, który ma sta­
nąć na placu Głowym. P. Prezydent 
żywo zainteresował się akcją budo­
wy pomnika i protektorat przyjął.

Delegacja była również w7 Belwede 
rzc, gdzie- zw7rócila się z prośbą o 
przyjęcie protektoratu przez M arszal­
ka Piłsudskiego. P. M arszałek obiecał 
protektorat przyjąć

3-niljardow y deficyt sowiecki.
(Telefonem  od n aszego  korespondenta.)

Warszawa, 19 stycznia. (G) Z Rygi j rJbl-i. Ko-misja projektuje wydanie -no- 
-do-noszą: Komisja C. I. K. ZSSR o-pra- | wc-j pożyczki wewnętrznej celem po-

j krycia n-iedobetu budżetow7ego. Spia- 
I wa -ta ma być jutro rozważa-na .na po- 
I siedaeniu W. C. 1. K.

cowala obszerne .sprawozdanie budżc- 
towe, z którego wynika, że deficyt 
budżetowy wynosi ponad. 3 nńljavdy

Żołnierze zamarzli z  (ironia w reku
Szaughai. 19 stycznia. (PAT) Na gó­

rze Takuszan w*strefie walk w i:ob-h- 
żu granicy Koreańskiej, oddział v.;y- 
wjiacfowczy japoński znalazł zwłoki 

^am arouiętycli 3S0 żołnitfczy chińskich., 
trzymąjacy-cli kurczów o karabiny w 
rakach.

«j.ak przypus-ięzaja •uałe-żą oni do

grnpy zlo-żouei z 4A0 ludzi, która ści­
gana w grudniu ub. r. przez żołnierzy 
japońskich ucek ła  mP" szczyt góry i 
tam przez .15 du stawiała zacięty o- 
pór atakujacym. Wskutek silnych rnro 
zow. Japończycy jidsta-Pili od zdoby­
cia góry

*vierwszej czyni — i to jest*rzcoz pfljjy- 
szechnie wiadoma — obiekcie Ame­
ryka, w  sprawie drugiej Anglia.

W Joba tych kwestiach nafceży być 
1't.czej optymista.. Wprawdzie am ery­
kańscy delegaci zastrzegają się na ka­
żdym -kroku, że w sprawie długów nie 
jfbsiacaja żadnej instrukcji od swego 
rządu, zarazem jednak „od siebie" go- 
uzą kię na w-stewiea*^ spray/y długów 
w iwogram konferencji. To jest już bar­
dzo-.wiele. Bo chyba choćby ..prywai- 
uie“ rozmawiali na ten temat z przy­
szłym Prezydentem Stanów Zjedno­
czonych pFzcd sw yin wyiaz-dęm z W a­
szyngtonu. -Po drugie .z&ś nic ulega już 
dziś żadnej wątpliwości, że w Sta­
nach Zjednoczonych mimo ustawiczne­
go deklamowania j  ni.eustępliwpści w 
kwestii dlugół?, przeważa iedn-ak opi­
nia. że te długi jak wogóle przeważnie 
ehsjd1 politęczne zapłacone uje będą. 
W yraźnym ob.iawem krys-taiłzująeego 
sie teraz zupełnie swobodnie po w y­
borach stanowiska przyszłego rządu, 
jt-st pogląd, który wypowiedział puł- 
M wpik Housę; mąż ua ną Jbliższy o- 
kr&s naibardziei m-iurodajny, ,a który 
sprowadza się do tego, że Ameryka 
musi poU fó ić  s-wym dłużnikom po­
kryć zobowiązania na drodze w jTmk,.« 
uy towarów

Co się tyczy sprawy drugiej, to An­
glia n-arazie o-pitra -się gwałtownie s ta ­
bilizacji funta. Stabilizacji -tej natomiast 
domagają sie wszyscy inni. Nieustabi­
lizowany funt -fest groźbą dla w szyst­
kich. państw, przemysłowych, gdyż Je­
go SiPadek może każdej chwili wzmo­
cnić zdolność konkurencyjną Anglji. a 
zaklinać te zdolność u innych. Nieusta­
bilizowany funt jest tedy w tej chwili 
w rękach angielskich -silnym atutem. 
Ale i tu sprawia nie prze-o-stawia się 
izby-t niebezpiecznie. W artość tego a tu ­
tu może być itylk-o- czasowa. Anglicy 
sarni poczynają zdawać sobie sprawę Bi. 
tego, żc ich własna gospodarka naro­
dowa będzie już w niedługim- czasie 
domagać stabilizacji ich waluty. 
Naruzie więc clicą wytargować ile s-G 
lylko da.

Najwdęcej obecnie mówi się o pro­
jekcie załatwienia tych wszystkich 
śpraw, zaproponowanym przez jedną 
f. poważnych osobistość1 Ligi Naro­
dów, której nazwiska komunikaty nie 
padają. Projekt ten przewiduje zaw al­
cie narazie układu prowizorycznego na 
-rok lub półtora. Na przeciąg tego- cza­
su Stany ZWdnoez-one ogłosiłyby tur- 
i-ałorjtmi wszystkich swych należność5. 
Anglja utrzym ywałaby funta na sfa- 
łyni P-oz-ioimie. Francja i Włochy |iM  
częiy-by znosić kontyngenty. Po leni 
prowizorium zwołanoby dopiero wiaś- 
ciwą konferencję, któraby* wszystkie 
ic letoesitje załatwiła definitywnie. 
Rozwiązanie spraw y długów autor w y 
o-D.r.aża'"'s-obie w t-en sposób, że Sra,iv 
Zjed'!liOC«ęnc zmuiifpzyłyby długi wo­
jenni w . stosunki; fćÓ wJfcStu 'sw ego  
Itandlu z ,a g ra Ł g |M ff ! '

Toczmy* się więc \y 'Genewie góra en 
dyskusja. Jej wjtojki ' trudno pr-zcJ*-- 

Gzicć. Nastrój mężów st:>jj'.i bezwzglę- 
kfeij oprymistyczny. Mcfee tym razetr 
'.'atryumfipe duch zrozutnDjiUa się i p >  
.iio-zumiciiia.
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Sprawy skarbowe w onstytucy; nei.
Owocna działalność Izby Skarbowej li. we Lw o w ie . Odrzucenie nieuzasadnionego wniosku li łubu Narodow ego.

Sawrdki ogól stosunkowo m * ę du- 
'.’»iorxnav.'u.iiy jis t  o wysiłkach, jakie 
w- obecnych sto minkach władne skar­
bowe muszą ipoimić dla utrzymań i a 
iówncnvągi opływ ów . Tylko » » y  po- 
mscy obustronnych litagaii i -zabie­
gów. zastówno ze strony w ładz skarbo 
wych. iak i szerokich sfer płatniczych, 
mogą być przeprowadzane Pewne po­
sunięciu w kierunku dla sw a w pań­
stw owych korzystne.

Na terenie trzech Województw Ma­
łopolski Wschodniej bardzo znaczna 
roije w u regulowaniu spraw skarbo­
wych u k a ra ła  niedawno powołana 
doifcyoia Izba Skarbowa li. W czerw ­
cu 1930 r. nowoutwor :oiia izba objęta 
sprawy terytorium Wc.icwództwa sta­
nisławowskiego -i taniopolskieso. re­
sztę zaś spraw t. j. Województwa 
lwowskiego przydzielono Izbie Skrabo 
we* I. w-ts Lwowie. Ze względu na to, 
że- organizacja Iżby SkasTowęd VI. w y ­
kazała cały  szereg poważnych eicmen 
lów dodatnich, dziś patrząc iłn prze­
szło 3-le-tni okres zmagań na tern polu. 
fcaleaurf zanotować .bardzo poważne 
Wyniki w yrażające sic w zespoleniu 
aparatu ufkidiMCzego i -sharmomz-owa 
nitl m terętów  Skarbu 'Państwa <z in­
teresami ogółu płatników.

Prezes Izby Skarbowej Ii. we Lwo­
wie u. Michał Brzeoki przez szereg 
zarządzeń, konferency.i, kontroli itd, 
musiał stanąć na czele pewnego ro­
dzaju walki 'Z nastrojami pesyimistycz 
n-erni, iaJde nurtow ały wśród płatni­
ków jeszcze z okresu dewaliiracj-i ko­
ronowej, murkowej i załamania sic zło 
tego w  r. 1935. W  dwuletnim okresie 
swego urzędowania p. prezes Brzeck* 
przystosował ca ły  aparat urzędniczy 
do obecnych ciężkich czasów pod ha­
słem łączeniu, interesów Państw a z 
interesami szorokicii sfer obyw atel­
skich. Drastyczne 'środki egzekucyjne 
s;i dziś' zwykle uważane za ostami naj

Dziennikarz angielski 
w e Lw o w ie .

Agt-ncja WSCHÓD dowiaduje się, 
że we Lwowie bawi dziennikarz an­
gielski red. Voigt z ..Manchester Guar 
dkm“. Dzifc-ńhikarz angielski bawił już 
ki*kakroinie we Lwowie. Zwłaszcza 
po t. zw. pacyfikacji w Małopolsce 
V' Sdiodniej. Po.wróciwszy ze Lwowa 
do Anglii zamieścił szereg alarmują- 
eycii rewclacyj. Niewątpliwie obecny 
pobyt p. Voigta wc Lwowie posłuży 
mu do zamieszczenia nowych alar­
mów' z naszego terenu.

P. Voigt jest tym dziennikarzem,któ 
ry utrzym ywał na terenie Ligi Naro­
dów ściślejsze stosunki z posłami u- 
kraińskimi, a zwłaszcza znane są ów­
czesne doniesienia prasy o ożywionym 
kontakcie między nim a posłanką ukr. 
Rudnicka. Również w czasie pobytu 
obecnego we Lwowie p. Yoigt odbył 
konfereńpię z działaczami ukraińskimi 
w hotelu George‘a a mianowicie zpp. 
Rudnicką i Bdeńskhn.

mttioj •n.oiżadany etap regulowania 
spraw ska-rbowych. O ile chodzi o  
wpływ y ppodatkó-w •bc-zpóśredDich. 
izba SkorbiAnę. M. we Lwowie zajęła 
od września lj-PŻ. jedna 'z  pierwszych 
miejsc w  .Polsce.

Warszawa, 19 stycznia. (PAT) Ko­
misja konsrytucy ua Sejmu rozpatry- 
wała dziś wniosek Klubu Narodowe­
go, domaga-jąńf sic stwierdzenia przez 
Sejm, Rząd przez niezachowanie 
terminu przewidzianego- w art, Tl kun

B. premier Herriot odpiera ataki
członków swojej partii.

Dlaczego s p ło n ą ł 
A tla n tią u e .

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszawa, 19 stycznia. (G) Dono­

szą z Paryżu: Ekspedycja sąd-owa w 
sprawie pożaru statku „Aliautiąue" 
stwierdziła, że ogień Wybuch] naj­
prawdopodobniej wskutek krótkiego 
spięcia. Pożar nastąpił w kilka godzin 
po burzy morskiej. Można -przypusz­
czać, że wskutek burzy przewróciła 
sic lampa elektryczna w  kajucie nr. 
233, co spowodowało krótkie spięcie. 
W kajttcśc tej by ty  złożone materace. 
W skutek krótkiego spięcia zaczęły 
promy! m aterace a potem kajuta i cały 
okręt.

Paryż, 19 stycznia. fflj-AT) Komitet 
wy-konawczy m rtji -radykahio-spałeoz 
i i  odbył wczoraj wieczorem pierw­
sze plciumie posiedzenie pod pinsew-oa 
nlctwem He-rr-icta.

Deputowany Leno-ir, poruszając spra 
wę. kampa-nji, prówadzunei przeciwko 
Iierriotomi przez pewne kołu partyjne, 
przypisywał b. premiero wij. popełnienie 
szeregu omyłek w dziedzinie, polityki 
zagranicznej, pomyk k, które zresztą 
dadzą się łatw o naprawić. Mówca po­
świadczył, że mię pozwól;!, aby p rtsti- 
ge szefa partii, był naruszony.

B. premier Herriot 'Oświadczył, .że 
jest mężem walki i chce wiedzieć, co 
mu sic zarzucał, a przedewszysihiem

ozy p.aalzauianic swoi pa-rtji, gdyż w 
przcciNwnym razie ustąpi. Mówca pro- 
sit, by dyskusja rozwinęła sio ;pa p i ł  
siedzeniu. egzekutywy, a nie w  kulua­
rach Izby. W dziedzinie .zachowania 
dyscypliny partyjnej Herriot -jf.adekla- 
rował fcwą nieustępliwość. Oświad­
czy] dalej, że słucha z pobłażaniem, 
— Jęcz nie guryczfj szeptów niektó­
rych członków pairjij, że jest dla iitclt 
u-iedość lewicowy, Witeszcio Herriot 
zażądał, by wypowiedziano się, czy 
dziiaiał on zaw sze w myśl doktryny 
partM iei, czy też nie.

Ze względu na późną porę nucną, 
pos i e ci zem fc z a i nk i ii ę to.

30-letni jubileusz pracy naukowej
P . Prezydenta Ignacego Mościckiego.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 19 stycznia. (S.z.) W  ro­
ku bieżącym upływa 30 lat pracy m. 
póki uaukowem Prezydenta Prot. Dr 
Ignacego Mościckiego.

W  związku z  tern odbyła sic (Ostat­
nie przedwstępna nąra-dtr .przedstawi­
cieli kilku instytucyj. na której zdecy­
dowane -powołać szersze grono osób 
celem utworzenia komitetu jubileuszo­

wego oraz omówienia w ytyęzuycn dal 
s-zei akcji celem należytego uczczenia 
jubileuszu pracy naukowej znakomite­
go uczonego polskiego.

W śród zaproszonych do- -udziału w  
komitecie znajduje sie szereg' w ybit­
nych uczonych oraz przedstawicieli 
organ.zacyj i iiistytucyi naukowych.

Władysław Stadnicki został skazany
na 3 miesiące a re sztu .

(Telefonem oć naszego korespondenta.)

Warszawa. 19 stvcznla. (G.) W  pro­
cesie • W ładysław a Stadnickiego, o 
skarżonego o  zniesławienio wojewody 
Grażyiisrkicgo, składał dziś wyjaśnie­
nia oskarżony. Oświadczył on m. in.: 
„Pewnej nocy wściekłem sicAi napisa­
łem do v. Grażyńskiego list. Prosiłem 
go. aby ustąpił, w yliczył^ri w szyst­
kie jego b ł^ y .  :aónak wojewoda Gra­
żyński nie ustąpił11.

AdAv. Etfingar przypomina oskarżo­
nemu. że w piśmie „Rząd i Wojsko", 
redag-owuiiem prze/. Andr/fTi. Struga, 
pisano -o p. Studnickim, że zatracił on 
wyobrażenie o  interesie polskim i nie 
mieckim. W  odpowiedzi na to -oświad­
cza  p. Studnicki: „O inteligencji An­
drzeja Struga mam niezbyt wysokie 
wyobrażenie".

W  dalszym ciągu postępowania za­
biera głos prokurator Sieroszewski, o- 
świaclc-zając. że do procesu tego p rzy­
wiązuje wiellka wage. iidvż wys-tąpie 
lita p. Stadnickiego zawierają elemen­
ty niebezpieczeństwa dla całego Pań­
stwa.

Następnie charakteryzuje prokurator 
sytuacje na Górnym Śląsku na tle sto­
sunków' ii]icdz.v',nari;do\vvcIi i oświad­
cza. że ze zdumieniem musiał przecie­
rać óji-zy. widząc na ławic pskarżo 
nych starca ze Złotym Krzyżem Zasłu 
gi. k tóry tu w  Sadzie polskim w yka­
zywał tak niebyw ałą troskę o uaiłiże.i- 
sze zadrażiiiieuia w stosunkach polsko- 
niemieckich. Kilka "wybitych szyb. kil­
ka pogróżek w  czasie rozmmietnienia 
wyborceeffo starał się przedstawić la­
ko ekscesy masowe. Było na Śląsku 
.wów&zas (Wprawdzie dwóch zabity-cn.

lecz jednym z nich byt Policjant pol­
ski, a drugim -członek Zwią;zku P o ­
wstańców.

CharaA-teryżując idziaialność gerrna- 
nofilska P. Studnickłego- p-rakurat-or 
P r z y ta c z a  wyjątki z jSgo pamiętników. 
imcdzv hmemi ustęp, w  którym P. Stu 
d-nicki zwri.ca sie przeciw M arszałko­
wi PiłsudskitMim, za to. iż mc d iciał 
dopuścić do przysięgi Legionów'. P. 
Studnicki za ęzasów, okupacji niemiec 
kiej opierał swe rachuby na tum. 'żc 
Niemcy zwycięża., dzisiaj zaś t"  ierdzi. 
żc Polska winna c a ł^ g re s y w n a  dzia­
łalność Niemców znosić w  u-okorze. 
Idąc po tej 1-in-ii r-ozumowauia polity- 

‘czneigo pana -Siudnickieg-o. dojść mo­
głoby do togo, _żc na Górnym Śląsku 
rządziliby delegaci Vo-lksibundu. kiero­
wani z Berlina. W zakończeniu proku­
rator Sieroszewski podkreśla zasiugi 
wojewody Grażyńskiego, ooiłożone na 
Górnym Śląsku i domaga sie wysokiej 
kary  dla u. Studnickieyo za bezpod­
stawne zai bty, kiórc padły: z jego 
ust.

Mcc. Ettiiiger. wys-tepuiący w imie­
niu. wo-jewody Grażyńskiego, stw ier­
dza w dlui>'zy:ii wywodzie, że p. S ta­
dnicki dowodit praw dy nie przepr-owa 
d-ził.

KARA UMORZONA NA MOCY 
AMMESTJI,

W godziuacli wiec z orny cli zapadł 
wyrok, mocą którego Wł. Studnicki 
skazany został na 3 miesiące aresztu. 
Kara ta na mocy ustawy amnestyjnej 

1 zpstała umorzona.

styiucń nila złożenia Sejmowi rozpo-rza 
dzeń Pirezyd-lnki, RP. z mocą ustawy, 
dopuścił się naruszenia konstytucji.

Spraw ozdaw ca, wniosku, Wicemar­
szałek Car podkreślił, że ąrt. -i-i kon­
stytucji mówi, że rozporządzeniu, y.v- 
dane z mocą ustawy, tracą mcc. jeżeli 
nic zostaną 'łożone sejmowi w ciągu 
dni 14 no n-ajbliższcm posiedzeniu śei- 
mu, lub jeżeli po złożeniu Alt sejmowi 
zostaną przez Sejm Yichylone. Refe­
rent stwierdza, że Rząd przedłożył sej 
mowi dekrety w  cztery  dni. O złoże­
niu dekretów zakomunikował m arsza­
łek sejmowi na posiedzeniu w dniu (i 
bm. Jasną jest rzeczą, żc przeoczenia 
terminu niema.

Odpowiadając posłowi Stan, Sirou- 
skiemu, który na plenum powiedział, 
żę- złożenie nastąpiło wadliwie, a mia­
nowicie po ociruczeniu Sejmu, referent 
wyjaśnia, żc poseł Stroński miesza tu 
pojęcia kadencji i sesji. Referent dale i 
podkreśla, że niedopuszczalne jest. 
stwierdzenie przez Sejm, że Rząd u- 
chybił konstytucji, bo do tego aktu 
powołany jest specjalny organ, miano 
wicie Trybunał Stanu, a  Se*m ma tyl­
ko prawo inicjatywy, prawo w yw oła­
nia odpowiedniej procedury.

W  zakończeniu W icemarszałek Car 
wniósł o loddałenie wniosku, uważa,iąc 
go za nieuzasadniony merytorycznie i. 
waoiliwy pod względem formałnym.

A j  dłuższej dyskusji wniosek sinra- 
w ozdaw cy przyjęto.

Klub Nart.d. zgłosił go jako yotum 
mniejszości na plenum.

Niem cy zaniepokojone
p ro je d te m  n e u tra l iz a e ) !  A u sfr ji.

Berlin, 19 stycznia. (PAT) Doniesie^ 
nie prasy angielskiej o francuskim phi 
nie zneutralizowania Austrii na wzór 
Szwajcarii, w yw ołały w  prasie nie­
mieckiej żywe sprzeciw y i znaczne za 
rnepukoienic. P rasa wzywa w zwią­
zku z tern .rząd Rzeszy do przeciwstc 
wienia sic tego rodzaju projektom.

Z  D N I A .
NA ZAMKU,

Warszawa, 19 stycznia. (PAT) Pan 
Prezydent Rzpłitej przyjął dziś na au­
diencji MinistripLiidkiewicza oraz W i­
ceministra p. W acława Ka-rwaekkgo.

W SOBOTĘ — KOMISJA OŚWWTO- 
W A  SENATU.

War.-zawa, 19 stycznia. (PAT) Plc- 
nurn Senatu obradować bęa-zie we śro 
dc 35 b. m. o- godz. 16.

W sobotę 2J b. m. odoędzie się po- 
sifedzenię komisji oświatowej. Na po­
rządku dziennym znajduje się rządo­
wy projekt ustaw y o szkołach akade­
mickich. Na posiedzeniu tern komisja 
wysłucha -opinii zaproszonych rzeczo­
znawców. Sprawozdawcą projektu jest. 
poseł prof, Czuma.

w  z w ią z k u  z  z a r z u t a m i  „p o - 
L D N jr .

Warszawa, 19 stycznia. (PAT) Mat 
szalek Senatu zgodnie z  art. 98 regu­
laminu powołał sen. Zygm. Jundziłłu 
na zastępcę interesów publicznych w 
sprawie przed sądem honorowym Se­
natu wszczętej 'na prośbę sen. T ar­
gowskiego w  związku z zarzutami, po 
'Stawiionenu mu przez dziennik „Polo­
nia".

7G0N DYR. ZU»U Ś*>. SIW1K4-
Warszawa, 19 stycznia. (PAT) Dziś 

w nocy zmarł nagle dyrektor ZUPU 
w W arszawie śp. Bronisław Si wiła
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Wlcemin. Szadkowski przedstawia posłom
d o r o b e k  n e is ze g o  p r z e m y s ł u  w o j e r n e g o .

Warszawa, 19 stycznia. (PAT) z a ­
powiedziany na wczorajszym posie­
dzeniu komisji budżetowej przez Wice 
ministra Spraw  Wojskowych generała 
Bkładkowskiego pokaz czołgów, moto 
cykli i silników rozpoczął się dziś na 
podwórzu garażów,em Sejmu, o godzi 
uiie 9.30, przy licznym udziale? 'człon­
ków komisji i posłów.

Szczegółowych wyjaśnień udzielał 
Wiceminister Składkowski, oraz dy­
rektor Państw ow ych Zakładów Inży­
nieria pułk. inż. Meyer.

Demonstrując zgromadzonym na po 
kazie obiekty, generał Składkowski 
podkreślił, ż t  jest to w  wielkiej części 
nasz dorobek krajowy, świadćzący o 
coraz więikszem uniezależnianiu się 
przemysłu krajowego. Pokazano więc 
opony samochodowe „Stomil1' w yro­
bu krajów,ego fabryki poznańskiej, sil­
nik lotniczy całkowicie wykonany w 
naszych zakładach lotniczych, dalej 
motocykl C. W. S., powszechnie uży­
wany w  policji i wojsku, czołg lekid 
wywiadowczy, niezmiernie zwrotny 
i szybki, chluba naszej armii, dalej 
czołg Dickersa, należący do kategorii 
szturmowej.

W krótce wszystkie części składowe 
i gąsienice tego czołgu wyrabiane bę­
dą w  kraju, wypierając wyroby augiel 
skie.

Następnie pokazano samochody' Sau 
rer ciężarowe i autobusy wyrabiane 
całkowicie: w kraju, araz samochody 
polskiego Fiata różnych kategoryj.

Wiceminister Składkowski oraz in­
formujący oficerowie podnosili coraz 
większe uniezależnianie się naszego 
przemysłu w tym zakresie od przemy 
siu zagranicznego i coraz lepsze mo­
żliwości. jakie się otwierają przed na 
szym przemysłem.

Następnie członkowie komisji budże 
■to w ij przeszli do sali obrad, gdzie roz

laka pogoda będzie dzisiaj?
Warszawa. 19 stycznia. (PAT) Prze 

widywany przebieg pogody do wie­
czora dnia 20 b. m. W ołyń i Podole: 
Naogó. pochmurno, miejscami drobny' 
śnieg. Chłodniej, pocą' silny, dmem u- 
miarkowaliy mróz. Słabe, chwilami 
umiarkowane wiatry wschodnie. 'Vlało 
polska Wschodnia: Pochmurno a opa­
dami śnieżnemi. Umiarkowany, na i 4  
ludniu lekki mróz. Słabe wiatry wacho 
dnie i południowo-wschodnie.

Temperatura we Lwowiew dniu 19 
b. rn. wynosiła: o godz. 7 ran# ciśnie­
nie barornetryczne 729.54, teauperatiy, 
ra —4.0, c goidz. 1 w  południe ciśnie; 
nie barom. 730.29, temperatura —1.4, 
o godz. 9 wieczór ciśnienie ba r orne- 
tryczne 731.45. temperatura —3.6.

poczęła się dalsza dyskusja nad preli­
minarzem budżetowym M. S. Wojsk,

W  dalszym ciągu dyskusji, na posie­
dzeniu komisji budżetowej, zabrał glos 
pos. Czetwertyński (Klub Nar.), który 
poruszył szereg zagadnień specjalnych 
jak regenerację amunicją, sprawę uży­
wania mieszanek do samolotów, i tp.

DYSKREDYTUJĄCE PAŃSTWO 
ULOTKI.

Poseł Tebinka (BBWR) polonizuje 
z poglądami posłów z PPS . w spra­
wie budżetu wojskowego oraz z po- 
gląiiami posła Arciszewskiego, przy-

czem dochouzi do ostrej wymiany 
zdań. (Donosimy o tern na innem miej­
scu).

GDAŃSK CENTRALĄ SZPIEGO­
STWA.

Nawiązując do sprawy afery)|sapie- 
gowskiej w Gdyni, mówca stwierdza, 
iż centralą szpiegostwa przeciw Pol­
sce, jest W7. M. Gdańsk. Różni urzędni 
cy urzędów gdańskich stoją na usłu­
gach obcego wywiadu, zaś komisarz 
policji gdańskiej jest szefem służby 
szpiegowskiej przeciw Polsce.

W ielki tryu m f polskiego przem ysłu.
PRZEMÓWIENIE P. WICEMINISTRA SKŁADKOWSKIEGO. 

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warsazwa, 19 stycznia. (Sz) Po w y ­
czerpaniu fe ty  mówców zabrał glos 
Wiceminister Spraw Wojskowych 
gen. Sławoj-Składkowski, który na 
w stępie omówił sprawy związane z re 
organizacją i redukcją pewnych eta­
tów, posługując się liczne,mi w ykresa­
mi, które demonstrował posłom. W y­
sokość sum pieniężnych wydawanych 
■przez Polskę zagranicą na potrzeby 
arinji maleje z roku na rok. Obecnie 
zapotrzebowanie to pokrywa całkowi 
Stic prawie przemysł krajowy. Najle­
piej ilustrują to cyfry:. W roku ubie­
głym wojsko wydało 138 milionów zł. 
na zakupy w ew nątrz kraju, podczas 
gdy zagranicę poszło tylko 8 mili. zł., 
tylko' z braku odpowiednich mateirja- 
lów i surowców wewnątrz kraju. W r. 
1933 będlzie wydany zagranicą tylko 1 
milion zł. Jest to więc wielki tryumf.

Następnie gen. Składkowski oma­
wia spraw ę obrany, piFZ-pciwgazowej i 
zaznacza, że opracow any już został 
nowy, ulepszony typ maski przeciwga 
zowej. W  tym momencie wschodzi na 
salę obrad żołnierz ubrany w maskę 
gazową ii w: kompletne ubranie prze- 
ciwiperytowie. Wiceminister podkre­
śla, że m aska nowego typu kosztuje 
30 zl„ zaś ubranie przeciwiperytowe 
55 zł. Ceny przedmiotów uzbrojenia

również obniżono wydatnie. Karabin 
piechoty kosztuje 51 zł. Ceny nabo­
jów karabinowych obniżono również 
w ciągu 4 iw z 31 groszy za sztukę na 
24 groszy.

POLSKI SAMOLOT KOPIOWANY NA 
CAŁYM ŚWIECIE.

Następnie Wiceminister omawia p o  
stępy osiągnięte w dziale lotnictwa i 
podkreśla, że lotnictwo polskie jest o- 
becnie samowystarczalne z wyjątkiem 
nielicznych surowców. Dowodem ja­
kości f zalet naszego piat owe a my­
śliwskiego, jest choćby to, że jest on 
kopiowany na całym  święcie. Nasz 
budżet lotniczy jest 10 razy niniejszy, 
niż taki sam budżet we Francji, a wy­
niki nasze są jednak lepsze, niż w >n- 
nych krajach.

Omawiając następnie przyczyno wy 
Pńuków lotniczych, wiceminister 
stwierdza na podstawie danych staty­
stycznych, iż liczba wypadków w po­
równaniu z  ilością lotów jest mniejsza 
w lotnictwie wojskowem, niż w  lotni 
otwie cywiiitiem, w porównaniu jednak 
z długotrwało,ścia lotów, stosunek ten 
jest lepszy dla lotnictwa cywilnego, 
gdyż samoloty wojskowe mają inne 
zadania, których nie można porówny­
wać z cywilnemi.

iW Panu

Pul. Ot. f m M  im i
przesyłam y tą drogą wyrazy najserdeczniej­
szej pou zięk i za n iezw ykła , zu p ełn ie  b e z ­
in teresow n ą o p iek ę  lekarską i trosk liw ość , 
jaką otacza ł n aszego  niezapom nianego  
Jedynaka

b ł p .  L o n a - s i a
w cza sie  d ługotrw ałej choroby.

Brak nam s łó w  dk w yrażenia naszej 
w d zięczności za tę w iełką szlach etn ość  
JW fana P rofesora  i nigdy m e zapom niem y  
tej ofiarności i g o to w o ść ,, z jaką oduat 
Swą w ielną w iedzę dla ratow ania n aszego  
L oneczka, ora z  tego  ogrom u sercr i uczu­
cia które o k aza ł tak nam , jak i naszem u  
drogiem u dziecku

Sjtesia i Hi. listo U antenie
S K Ł A 0 A J C I E  D A T K “ 
NA GIMNAZJUM POLSKIE  

w BYTJMIU =====

Zatarg w  Komisji budżetowej
między posłami Tebinką i Arciszewskim.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 19 .stycznia. (Sz,) W ko- 

misji budżetowej doszło dziś do za ­
targu pomiędzy pos. Tebimką (BBWR) 
majorem rezerwy, i pos. Arciizewskim 
(KI. Nar.) pułkownikiem w stanie spo­
czynku. Zatarg ten będzie miał swój 
finał na drodze honorowej.

PiOis. Tebinka w czasie swego prze­
mówienia, przy omawianiu budżetu 
wojskowego, powiedział m. im, że w 
lokalu Stronnictwa Narodowego, w To 
mmiii policja znalazła przy rewizji 
szereg ulotek, masowo "oz,rzucanych 
w Poiznańskiem i na Pomorzu. Mówca 
odczytuje taką ulotkę, dyskredytującą 
Państwo i Rząd.

Pos. Arciszewski: Gdzie ta jest dru­
kowane v

Pos. Tebinklp Panowie tp. druko­
wali.

Pas, Arciszewski: To jost k k n ilw o ; 
myśmy lego nie drukowali.

Pos. Czetwertyński: To jesrf-1 prowo­
kacja; to nieprawda.

Pos. Araszkiewiicz: Mnie te ulotki
pokazywał pew ien. urzędnik pewnego 
ministerstwa, nim o tern stało sie ŹJ*ś-
ij-j.

Pos. Arciszewski: Nk ma pan Pta- 
wia te.^0 czytać, zanim pan nie ucJA 
wodny kto to druków .it.

Pos. Tebinka: To panowie druko­
wał]. Maszynową odbitkę tej ulotki 

, robiono maszynach redakcyjnych.,

znalezionych w lokalu waszego stre-n- 
ictwa. Pisali to chyba nie ludzie, ale 
szatany.

Pod koniec posiedzenia Rmdsji bu­
dżetowej pos Tebóuka zabrał glos w 
sprawie osobistej i oświadczył: Kole­
dzy zwrócili unii uwagę, że w czasie 
mego przemówienia i hałasu p. Arci­
szewski użył pod moim adresem w y­
razu luepairlamentamego i obelżywe­
go. Zapytuję go, czy tak rzeczywiście 
było.

Pos. Arciszetysja: Pan ’1 ebimka u- 
żył w stosunku do nas wyrazów pro-, 
wokaeyjnych. Na tę prowokację ud- 
powo&żfałem słowem : „łajdak".

Przew . pos. Byrka: Nie słyszą.cm
ani słowa „prowokacja1' ani siowa 

j „łajdak". Pytałem  panów, którzy tu 
siedzą przy mnie. ale też nie słyszeli* 
opróc* pos. Polakiewicza. Wobec tego 
jednak, żc p. Arciszewski stwierdza 
to, wzywam  go do porządku z zapi­
saniem do protokołu.

Natychmiast po .-zakończeniu przed­
południowego posiedzenia komisji pos. 
Tebinka posłał pos. Arciszewskiemu 
swych świadków w osobach posłów 
Polakiewicza i Kleszczyństóego z Klu­
bu BBWR.

Sprawa, jak można przypuszczać, 
znajdzie rozstrzygnięcie z bronią w 
ręku.

P . Ministejjj przytacza fakt. że gdy 
Fofcker wskutek pożaru swpich zakła­
dów nic mógł swego czasu dostarczyć 
na czas samolotów .pasażerskich dla 
komunikacji między' Paryżem  a Bruk­
sela. dostarczyła ich firma Plagę i La- 
śkiewiez. Sam oloty te kursują na te j . 
linii do dzisiaj.

PRODUKCJA SAMOCHODOM7 
I IDEAŁ KOBIETY.

Mówiąc c polskiej produkcji samo 
chodów, wi-cemin. Składkowski tw ier­
dzi, że wymogi. stawiane tej produk­
cji przez malkontentów przypominają 
mu historję, jak to 1(5-1 etui młodzieniec 
wyobraża sobie ideał kobiety: Kobie­
ta  winna być stanowcza, a równocze­
śnie słodka, mocna, a zarazem wyro 
zumiała, smukła gdy biega, a pełniej­
sza gdy leży.

BUDOWNICTWO WOJSKOWE.
Następnie wiceminister przedstawia 

sprawy budownictwa wojskowego. 
Za 2500 zł. buduje sie mieszkania dla 
podoficerów, składające się z przedpo­
koju. kuchni ,i 2 pokoików', co jest nie­
bywale tanio. Daje sie prace bezrobot­
nym. Za Pieniądze, zaoszczedz-one w 
ten sposób, kupuje się amunicje. Woj­
sko przy cno cizi z pomocą bezrobot 
■nym, zatrudniając ich gdzie się da. 
P rzy  robotach terenowych w  okolicy 
Warsz.a—  pracuje obecnie około 1000 
bezrobotnych.

CHLEB, KONSERWY. MUNDURY.
Następnie p. Wiceminister zademon­

strował w siom  żołnierski chleb i kon­
serwy. zapraszając ich. bv  skosztown 
li. tego. N i 'sale wniesiono noże i przy' 
rządy do otwierania puszek, Wiccmin. 
Składkowski komunikuje, żc konser­
w y  żołnierskie są obecnie tak trwale 
że naw et po 6 latach zdatne sa do 

j użytku. Puszki do konserw sprowa­
dzane niedawno z zagranicy, robione 
są obecnie w kraju.

Dąży się do polepszenia jakości mun 
durów. C-cny zostały obniżone w ro­
ku ub. o 40 proc., w roku przyszłym 
będą nieco yvy'ższe, gdyż przechodzi­
my z bawełny na len.

Zdrowotność w armii jest zupełnie 
zadowala iąiąca.

ROZBUDOWA FLOTY.
Program  rozbudowy iloty na r. 1932 

został w zupełności wykonany. Obec­
nie buduje -sic 4 poławiacze min w sto 
czniach krajowych. Amunicja dla ma­
rynarki w ytw arzana będzie również 
w wytwórniach krajowych. Przemyśl 
wojenny powinien znąjdować się w rę 
kach Państwa, gdyż przemysłowi pry­
watnemu nie opłaca się sprawianTcęc! 
lK,\viednich ,muszyn. W i ftospociucy 
przedsiębiorstw skomerc ja i i,z o w a i i y c i i 
mamy do zanotowania piękne wynik; 
Nadmierne koszta i pensje dyrekto­
rów, oraz 13 i 14 pensje zostały zfe- 
dukowane.

W zakończeniu przemówienia g.m  
Skłaukow ski oświadcza, że praca w. ;, 
ska ożywiona jest duchem najmiększe1 
ofiarności. Wojsko nie. tyłka - chce siwi 
nić swój -obowiązek, ale i ztmbyć sz ■- 

i cunek i miłość narodu. (Huczne okhn. 
ski)

* * *
Jafe  ostami przemówił spraw ozda­

wca W icemarszałek Polakiewicz, ws­
pierając zarzuty postu Pużaku, jakoby 
wojsko stało na usługach kapitalizmu. 
Zarzut (en jest krzyw dzić) dla w l\- 

| ska i nieprawdziwy. W wojsku s! ż;r 
| niotylko synowie kapitalistów', ale i 
j synów ic robotników- i chioifów. Żyje- 
| my w ustroju kapitalislyczsyni Pm uL 
! wic z PPS. także, zatem •.. czyim in­

teresie było takie stawianie spraw y?
Po przemówieniu referenta budżet 

M inisterstwa Spraw' W ojskowych ko- 
I misia przyjęła drugiem czytaniu.
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Sejm odrzucił wniosek Klubu Nar.
w sprawie paktu o nieagresji z  Z . S. S. R.

Warszawa, 19 stycznia. (PAT) Pic-

Przedłużenie okresu urzędowania
organów  sam orządu w  Małopolsce.

RZĄDOWY' PROJEKT USTAWY ZGŁOSZONY W SEJMIE. 
(Telefonem oć naszego korespondenta).

iiiii kadencja Rad gminnych i Rad

uunt sejmu, po złożeniu ślubowania 
l.'rzez postów z BBWR. (iorskiego i 
Pastuszyiis,kiego, wchodzących do 
Izby po posłach Staniewiczu i S ta­
rzyńskim, przyjęto 16i b. m. nowele do 
rozporządzenia o  znakach tow aro­
wych, o nadzorze kotłów parowych 
na G. Śląsku, poczerń przyjęto w  2 i 
3 czytaniu projekt ustawy, utrudniają 
c c i wywóz zabytków zagranice i 
ustawy o  zniesieniu kar cielesnych w 
szkołach na obszarze b. zaboru 'pru­
skiego.

Następnie przystąpiono do wniosku 
Kłuhit Narodowego w sprawie -nć-e- 
Pizedsiawicnia sciimowi do ratyfikacji' 
projektu o nieagresji z ZSRR.

Rcicrent pos. Mackiewicz podkre­
śl:!. że pierwsza część art. 49 konsty­
tucji głosi, iż umowy nTicdzyuarodowe 
zawiera Prezydent Rzp!i-t«j. W Y-iej 
części artykułu zawarto sa pewne o- 
grantczenia, mianowicie w niektórych 
wypadkach. przed zawarciem umowy 
przez: Prczydent-a. Sejm powinien wy­
łazić sw a zgodc. Dotyczy to umów 
cehtydi, handlowych, obciążających 
jk a rb  państwa, zmieniających granice 
państwa, w kwestii Przymierzy i prze 
bisów prawnych, obowiązujących oby 
wateli. Istotnie pakt om awiany obawia 
z u jo obywateli, jak to twierdza wnio­
skodawcy — lecz podmiotem upraw­
nień tych przepisów, jak i przedmio­
tem zobowiązań nic jest obywatel Pol­
ski. lecz państwo polskie. Jeżeli oby* 
watcl polski — wywodzi! referent —
uczyni coś sprzecznego z intencjami 
paktu, to będzie karany nie na nodr 
sta.wjc przepisów paktu, lecz na pod­
stawie .innych przepisów. Mówca w  
konkluzji wnosi o przejście do porząd­
ku dziennego nuci wnioskiem Kubu Na­
rodowego.

Poseł Stanisław Strouski (KI. Nar.) 
;v obszernych wywodach motywuje 
siraałow-isko swego klubu w danym w y  
pndku.

Poseł Czapiński (PPS) jest zdania) 
żo pakt należało przedłożyć Seimowł 
do ratyfikacji.

Po przemówieniu pusta komumslycz 
nc-go Rosenberga - przemawiał posieł 
Makowski (BBWR). Mówca zacyto­
wał przykład z życia politycznego 
Francji, kiedy to w r. 1890 jeden z de­
putowanych postawił podobny wiiio- 
sek w sprawie umowy z Anglia. Do 
■dyskusji nad wnioskiem nic doszło, 
gdyż minister spraw z.agr. Ribot zdo­
ła! wytłum aczyć deputowanemu, że 
skoro prezydent położył już pod umo­
wę podpis, to, umowa ta już w stosun­
kach międzynarodowych obowiązuje i 
stw arza pewien stan praw ny między­
narodowy, a  kwestionowanie podpisu 
prezydenta byłoby w  tym wypadku 
mee-k-ganckie

PORZĄDEK OBRAD NASTĘPNEGO 
POSIEDZENIA SEJMU.

(Telefonem od n a szeg o  korespondenta.)
Warszawa, 18 stycznia. (Sz) Porzą­

dek dzienny piątkowego posiedzenia 
Seirnu zawiera nu in. dwa wnioski Ki. 
Ukraińskiego w  Siprawie zmiany usta­
n y  o  powszechnym obowiązku służby 
wojskowej, pierwsze czytanie kilku 
rządowych projektów ustaw, m. in. o 
przedłużaniu okresu urzędowania o r­
ganów samorządowych na obszarze 
województw krakowskiego, lwowskie­
go, •sfatnisławówskiega i tarnopolskie­
go.

KONKURS SKOKÓW NA KROKWI.
Zakopane. 19 stycznia. (PAT) Dziś 

odbył sie na Krokwi 11-gi konkurs o  
‘memoriał śp. por. Wójcickiego. W o- 
góluej punktacji za. -skoki i biegi: 1)
Stan. M arusarz 459.9, 2) And. Maru­
sarz 453.1, 3) Łuszczek 427. W grupie 
iuiiłcjrówc 1) Andrzej Giewont (Wisła) 
454.4.

j Panowie - -  ciągnął poseł Makowski, 
j zwracając się do klubu wnioskodaw­

ców — staraliście się podważyć samo 
znaczenie .paktu mu zewnątrz. Ale przfed 
kim? Oto refleks tego, a miano wicie 
w  przemówieniu posła komunistyczne­
go p. Rosenberga, który już nazwał 
ten pakt nieszczerym. Ktoś złośliwy 
będzie mógł powiedzieć, że widocznie
oo.ś tu  nic w porządku, skoro tuki wnio 
se t, kwestionujący sposób ratyfikacji, 
został przez Stronnictwo N a r o d o w e  
wniesiony. Wniosek omawiany, f-oruial 
nie był bezpodstawny, politycznie 
szkodliwy, a uczciwie po polsku — 
■zły.

Po krótkiem przemówieniu posła SE 
S-trońskiego, wniosek w 2 i 3 czy tanki, 
przyjęto w  myśl propozycji komisji 
konstytucyjnej, czyli odrzucono wnio­
sek Klubu Nar.

Zkolci odesłano do komisy i w 1-em i 
czytaniu sześć projektów ustaw. Na , 
leni posiedzenie zostało zamknięte.

Następne posiedzenie w piątek o go­
dzinie 1 (i-ej. *

Bruksela. 19 stycznia. (PAT) W z-wia 
•zku z - ogłoszeniom nowej części pa­
miętników Sfcrcsemanna, w których 
niemiecki minister spraw zagranicz­
nych podaje treść swych rozmów z 
francuskim iminjstreiii Briaudcin n i te-

Berłin, 19 stycznia. (PAT) Posiedze­
nie sejmu pruskiego poświęcone było 
w dniu 18 b. m. dernon.strowaaiiu na 
■rzecz idei cesarstwa i sympatii dla 
eks-kaizera Wilhelma i jego rodziny.

Narodowo-soejalis tyczny prezydent 
-sejmu Kerrl pofceJt na wniosek naro­
dowych .socjalistów wywiesić ua gma 
d iu  sejmu pruskiego sztandar o  ba,r- 
wacli cesarskich. W przemówieniu 
■swem Kenrl, wspomniawszy, że \y r. 
1871 cesarz niemiecki koronowany był 
w  sali zwierciadlanej Wersalu, pod­
nosił zasługi Hohenzollernów’ dla zje­
dnoczenia Niemiec. Prze mów jenie 
Ker.rła i wywieszenie flagi cesarskiej 
w yw ołało protesty sucjaldejnokrafów, 
■którzy postawili wirko-sek nagły o  usu­
nięcie tej chorągwi. W niosek został 
odrzucony.

Paurwsze tegoroczne posiedzenie 1 
Rady mfeiiakiej odbyło się przy licz- I 
nym  udziale radnych.

Wspomnienie pośmiertne.
Brzied porządkiem dziennym prezyd. 

Drodanowski poświęcił gorące słowa 
wspoumienia .zmarłemu b. prezyd. ś.p. 
Józefowa Neumannowi i obywatelowi i 
honorowemu m. Lwowa prof. Oswal­
dowi Balzerowi.

Radni przez .powstanie oddali hołd 
Zmarłym.

Wniosek, który nie uzyska! większości
R. dr. Roseu-kranz postawił wniosek 

nagły, by władzo skarbowe wyzna­
czały podatek od czynszów rzeczy­
wiście opłacanych.

Prezyd. Drojaiiowski wyjaśnił, że w 
•myśl rozporządzenia Ministerstwa 
Skarbu wymiar taki jest nłedopuszczal 
ny, wobec tego Radu -tnie mogłaby u- 
ehwalić tego wniosku.

Nagłość wniosku odrzucono. Na-to-

W arszawa. 19 stycznia. (Sz.) Rząd 
zgłosił w  Sejmie projekt ustaw y o 
przedłuż en Lu okresu urzędowania or­
ganów samorządowych na obszarze 
województw krakowskiego, lwow­
skiego, stanisławowskiego i tarnopol­
skiego.

Art. 1. projektu ustawy brzmi: „Bie­
żący okres urzędowaniu Rad .gmin­
nych i Rad miejskich, jak również 
zwierzchności gminnych i magistra­
tów na obszarze województw krakow 
skiego. lwowskiego, stanisławowskie­
go i tarnopolskiego przedłuża się do 
czasu nkoiuśiytuowania się w  gminach 
miejskich i wiejskich organów samo­
rządowy Ch. .powołanych po wydaniu 
nowych przepisów wyborczych*1.

W uzasadnieniu ustawy Rząd o- 
świudcza m. im: W  wielu gminach 
miejskich i wiejskich ua obszarze woje 
wództw południowych kończy sic w 
najbliższym okresie czasu sześciołcl-

mat rewizji traktatu wersalskiego, — 
prasa belgijsko, oskarża Briuida. że 
zdradził Francję a równocześnie i in­
teresy Belgii wobec Niemiec, uważa­
jąc, że należałoby zwrócić Niemcom

Również narodowo-so c jabstyczny
prezydent Reichstagu dr. Goc ring ka­
zał ze swej oficjalnej siedziby usunąć 
sztandar, o  barw ach republikańskich, a 
wywiesić sztandar cesarski.

Lipsk. 19 .stycznia. (PAT) Całe Niesn 
ey środkowo słały 18 b. rn. poci wra- 
żcuieitu wielkich dcinonslracy.i monar- 
chistyczno-odwetowycli, urządzonych 
z okazji 62-ej rocznicy proklamowania 
Rzeszy, a  zorganizowanych. przez 
Stahihclm we wszystkich większych 
miastach Suksojnji, Turyngii i Anhaitu.

Ofiarami napaści szowinistów nie­
mieckich były, jak zwykle, Francja i 
Polska.

W  Turyngii gmachy urzędowe zo­
stały  przybrane flagami o barwach ce- 

1 sarskich t. j. czarno-biało-czerwouej.

miast uchwalono wniosek r. dr. Sokala 
z prośbą, o  nowelizację ustawy o Po­
datku od nieruchomości.

Z ixtrza.dku dziennego w myśl wnio­
sku r. dr. Brzeskiego wybrano do Ra­
dy M. K. O. r. R. Deszborga.

Na inwestycje Zakładu gazowego.
Zgodnie z referatem r. dr. W assora 

uchwalono zaciągnąć w Zakładzie 
U. P. U. pożyczkę w sumie 250.000 zł. 
w związikti z inwestycjami, jakie- po­
czynił M. Zakład gazowy.

Węże dla Straży pożarnej.
Na w n io s e k  referenta r. Włodzimir- 

•skjcgo uchwalono zakupić 660 metrów 
węża gumowego w firmach „Unju stra 
żacka* i „Wiśniewski1' po 9 zł. 70 ar. 
za metr.

Zamknięcie rachunków Zakładów 
wodociągowych.

Z porządku dziennego zgodnie z re­
feratem r. dr. Stesłowicza zatwierdzo-r

miejskich. oraz Z wietrzeli nośc i gmin- 
nyclt i magistratów. W związku z tern 
zachodzi ustawowy obowiązek rozpi­
sania wyborów do tych organów samo 
rządowych; tymczasem jednak wnie­
siony jeszcze w styczniu roku ubiegłe 
go do .Sejmu projekt ustaw y o eześcio 
woj zmianie ustroju samorządu tery­
torialnego, przewidujący nowe przepi­
sy wyborcze dla samorządów tery ­
torialnych, najprawdopodobniej je­
szcze w bieżącej sesji sejmowej zosta 
nic uchwalony, a po jego wejściu w 
życie będa sic musiały odbyć uuwe 
wybory samorządowe na podstawie 
uowych przepisów W yborczych. W 
ten sposób na obszarze województw 
Południowych odbyłyby sic dw ukrot­
nie w ybory: pierwsze na podstawie
dotychczasowych przepisów w ybor­
czych, drugie na podstawie nowych 
przepisów wyborczy cii. W obec tego 
organu samorządowe wyszłe z pierw­
szych wyborów, urzędow ałyby tylko 
bardzo krótki czas, .Aby zapobiec bez­
celowemu nakładowi pracy, czasu 1 
kosztów, jakiby łączył sic z przepro­
wadzeniem w yborów na podstawie
dotychczasowych przepisów, należy 
przedłużyć dotychczasowy okres urze 
chowania organów .saniorzadojwych aż 
do czasu ukonstytuowania sie orga­
nów samorządowy cli ua podstawie
nowych 'przopisów wyborczych.

> W  innych wypadkach urządzone po­
chody:

Z wielu przemówień, wygłoszonych 
•przeważnie nrz-ez byłych wojskowych, 
należy zanotować ustęp, znamionujący 
.•pokojowe" oblicze współczesnych 
N ie m ie c :-  „My n ic  zrezygnujemy, lecz 
przeciwnie. /> całą świadomością- wo­
łamy: do Rzeszy niemieckiej należy
Strassburg, Gdańsk, Romerze i Tyrol, 
które wrócą, bo wrócić muszą do m a­
cierzy. Młodą generację, zrzeszona 
pod saiajida-rem ktaldhelmu, ożywia 
nieskalany duch zakonu krzyżackiego 
i byłej armji cesarskiej."

Podobny przebieg miały liczne ue- 
monstracta w uniwersytetach z udzia­
łom profesorów.

no racłiunki M. Zakładów wodociągo­
wych za r! 1931 j w yrażono dyr. inż. 
Aleksandrowiczowi uznanie j podz-ię- 
kowanie za wzorową gospodarkę: 

Zkoiei w myśl referatu r. Wiodzi- 
nrirskiego zmiejiiono warunki zakupiła 
trzech samochodów i drabiny w firmie 
„Fiat-4 w W arszawie, poczerń załatwio 
no kilka (.trobnych spraw.

Restrykcja wydatków administracyj­
nych budżetu gminy ua rok 1933.
Wkońcu prezyd. Drofanowski refe­

row ał sprawę restrykcji wydatków ad 
ininisfcraeyjnych w  myśl rozpo-rządze 
ni,a Pana Prezydenta. Magistrat opra­
cował już projekt i przedłożył go l '-  
rzędowi wojewódzkiemu.

Wogóle obniżono wydatki w Dziale 
1-ym z 5,671.000 na 4,933.000 zł. W Za­
kładach zaś i przedsiębiorstwach miej­
skich również poczyniono oszczędno­
ści, w  niektórych naw et niżej nornn 
podanych w rozporządzeniu.

Rada przyjęła tc restrykcje do wia­
domości.

Na tem o  godz. 22-ej zarządzono 
obrady fajne.

Prasa belgijska oskarża Brianda.

Kupcu i MuJmedy.
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Antypolskie i antyfrancuskie demonstracje
w  62-gą rpczn cę proklam ow ania R z e s z y .

SZTANDARY CESARSKIE NA GMACHACH SEJMU PRUSKIEGO I REICHSTAGU.

■o-

Z  Rady miejskiej.
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Komitet O byw atelski Obchodu 70-tej rocznicy Pow stania Styczniow ego  
pod protektoratem Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej Proi. Dr. 
Ignacego M ościckiego i Generalnego Inspektora S'ł zbro!nycli — Mini­
stra Spraw W ojskow ych, I- Marszafka Polski Józefo Piłsudskiego.

RODACY!

W  SO BO TĘ DNIA 21 STYCZNIA 1933=i
u u d i. 6 : N abożeństw o żałobne w k oście le  

0 0 .  Jezuitów  za dusze po leg łych  na 
polach w alk  pow stania  w  r. 1S63—1.

Gudz. 16: U ro czy sty  apel na cm entarzu
żołn ierzy 1863-4 (.cmentarz Ł yczak ow ­
sk i). W  czasie  apelu przem ów i prezi s  
Związku L egion istów , p oseł nu Sejm  R.
P. dr. B ron isław  W ojeiechowsk/i. P ieśni 
w yk o n a  chór seminarium nau czycie lsk ie  
go. Na zakończenie tej u roczystości na­
stąpi sk ładanie w ień có w  od Komitetu, 
W ojska, O rgam zaeyi i S to w a rzy szen  
społeczn ych , oraz od uczącej s ię  M ło­
dzieży .

W NIEDZIELE DNIA 22 STYCZtNIA 1933;
Godz. 8 30: Przejazd uczestn ików  p o w sta ­

nia z 1863-4 roku w śród  szpalerów  od­
działów  w ojskow ych , P . W ., m łodzieży  
akadem ickiej i szkolnej oraz w szystk ich  
zrzeszeń , ulXc Akademicką, i  placem  Ma 
-jackim do B azylik i Archikatedralnej. 
(Zbiórka zrzeszeń  o godz. 8.15 na placu  
Mar.iaokim).

Godz. 9 i  U ro czy ste  nabożeństw o w  K a­
tedrze obrz. tac. celebrowane, przez  JE.
X. Arcybiskupa di T w ardow sk iego  B o­
lesław a . P ieśn i religijne w yk on a  chor 
„Echo-Macicrz'*.

Godz. 10.30: Akadem ia w T eatrze W iel-

KOM1TET HONOROW Y:
W ojew oda lw ow sk i dr. Józef Rożniecki.
Inspektor Armii gen. Juljusz Róm m el.
D ow ódca Okręgu Korpusu Nr. VI. gejjj] B o le s ła w  P opow icz.
P rezes Sądu A pelacyjnego dr. Kcmrad Zieliński.
Rektor U n iw ersytetu  J. K. X. prof. dr. A dam G erstuianc.
R ektor Politechniki L w ow skiej prof. inż. Kazimierz Zlpser.
Rektor Akademii W eterynaryjnej inż, B ro n isła w  Janow ski.
Rektor W? S. H. Z. Jr. August Zierhofei.
Kurator L w ow sk iego  Okręgu Szkoln ego  dr. Jerzy Gadomski.
P rezyd en t m. L w ow a AVacław D rojanow ski.

KOMITET WYKONAWCZY:
P rezes Koduifetu: Gen. B o les ła w  P o p o w icz , D -ca  O k. Nr. VI.
W iceprezesi: Dr. Jerzy Gadomski Kurator Okręgu Szkolnego, dr. W aw rzyn ie  
hala, w iceprezydent m. LwowA? poseł na Sejm  R F . ur. Z dzisław  Stroński,

prezydent nt. L w ow a.

CZŁONKOWIE SEKCYJ:
Dyr. dr. Aleksander C zotow ski, W . C h o u ick i, r. Marmii D ziędzielew icz, mjr. JózCi 
Kiink, tir. Waler.umi K w iatkow ski, red. E d w ard  K ozłow ski, prezes red. B ronisław  
LaskowJiicki. dyr. dr. Kazim ierz P la to w sk i, dr. S tan isław  R achw ał, K. Spaczyński,

mir. dr. Juljusz W aw rzk ow icz .

SEKRETARZ KOMITETU i
K p i U Jan W achow ski.

rii.iec Ku. 
w ice-

Z  P  fi  4 S )  n  K H 4 l X r S K 1 f C J .

Siedem dziesiąt lat mija, ud wiekopom nego dnńi 22  stycznia 1863 r., 
kiedy przepełniła się czara goryczy i m iłość O jczyzny pchnęła do czynu  
zbrojnego najlepszych jej synów , którzy nie mogli już dłużej cierpieć 
pohańbienia krain, przez brutalnych najeźdźców.

W  potokach krw i własnej, przelanych w  półtorarocznych zm aga­
niach z przemożnym wrogiem! na strykach szubienic i w  lodowatych  
tajgach Sybiru, .ginęli najlepsi z Narodu, którzy w alcząc nieraz bez na­
dziei zw ycięstw a, nic upadali duchem ‘ innym kazali w ytrw ać.

L ecz choć ulegli przem ocy, zasługi ich są wiekopom ne. Św iat cały  
w  roku 1863-4 dow iedział się, że Polska żyje, że wałki nie wyrzeknie  
się i żc przy w ięcej sprzyjających warunkach znów czynem  zbrojnym  
odpowie na przemoc, trwając w  zmaganiach aż do zw ycięsk iego końca.

ŻOŁNIERZE PO W STANIA STYCZNIOWEGO, podobnie jak ich 
popizedmicy, w  bejach kościuszkow skich i w  wojnie narodowej w  roku 
i 830-31, ofiara sw ei krw i i życia  stwierdzili, że „POLSKA BYŁA I B Y C , 
MUSI". , *

P osiew  roku 180.3 w ydał sw oje ow oce dopiero w roku 1918.
Do krwi przelanej w  powstanu styczuiow em  dołączyła się krew  

bojow ców  - pow stańców  1904-5 roku. krew żołnierzy - legionistów , 
przelana na polach walk 1914-1917 roku i żołnierzy W olnej Polski 
z wojny 191&— 1921 raku pud w odzą Tego, któremu sądzone było  
uuegrać roię w zm anwyi-uwstaruu Polski, i ego, kogą oczekiw ał od  
wielu stuleci naród polski. Marszałka Piłsudskiego, który mdłe u tysk i­
wania i 1 zw . dobre chęci przekuł .ua stal czynu zbrojnego- i który do­
tychczas w iedzie P aństw o w  św ietlaną przyszłość.

Miasto L w ów  ma zaszczyt do sw ych  stałych m ieszkańców zaliczać 
obecnie dziew ięciu żyjących uczestników  zmagań o w olność z lat 
1863-4, a na terenie naszego w ojew ództw a żyje jeszcze dwóch żo ł­
nierzy - pow stańców .

Jedenastu bohaterskich starców  dożyło szczęśliw ie 70-lej rocznicy  
od daty rozpoczęcia ciężkich zmagań, z których dzięki niezbadanym  
wyrokom  Opatrzności w yszli cało, by być świadkami, jak rzucone 
przez Nich ziarno zakiełkowało i rozrasta się. Żyją, by żyw em  słow em  
uczyć młode pokolenia, jak pośw ięcać się dla dobra Państw a.

Obchodząc obecnie 70-tą rocznicę powstania, sięgnijmy wzrokiem  
ducha w  przeszłość. Czerpmy przykład z pośw ięceuty bohaterskich  
żołnierzy 1863-4 roku, którzy, choć ulegli przem ocy, nigdy nie złamali 
się na duchu i chlubnie wypełnili sw ój obow iązek do końca, dając tern 
impuls do dalszych znmerań. uwi«ń#w>nvch w  rezultacie peniem zw y ­
cięstw em , o  czem  św iadczą a a iy  historyczne; I i-g o  listopada 1918, 
18-go marca r9żr, ćó-go mtego i żz-.go czerw ca 19ze iCka.

W  tym  uroczystym  diuu niech w szy sc y  złożą IM hołd!
W  związku z 70-tą rocznicą P ow stania odbędą się na terenie miasta 

L w ow a następujące uroczystości:

Godz. 16: U ro czy sie  zaciągnięcie  posterun  
k ó w  h on c-ow roh  przed tablica nam iąt- 
lvow? ku czd Rom ualda Traugutta, przy  
pl, Bernardyńskim .
Godz. 18: Hołd S ok olstw a polsk iego dla 
W eteranów  w alk  o  n iepod leg łość  z  r. 
1863-4 w Sokole IV przy uL Ł y cza ­
kow skiej.

G odz. 18.55: P ogadanka w Polskiem Ra- 
cbo na tem at; O gnisko W eteranów  z r. 
1S63-4 w e  L w ow ie, wygłosi dr. Stani­
s ła w  R aehw ał.

kim ku uczczeniu 70-tej roczn icy  po. 
w stania, z  przem ówieniam i dow ndcy O. 
K. VI. gen. Bi les ła w a  DopoW icza, sena­
tora prof. UJK. dr. Z akrzew ski sgo S ta ­
n isław a i prezydenta m iasta Drojanow- 
sk ie so . s z c z e g ó ło w y  program Akademii 
zam ieszczony  jest w  jednodniów ce Kor­
pusu K adetów  „O Ięta". —  B ilety  nale­
ż y  zam aw iać w  M agistracie sala Nr. 51, 
tcL 58-32.

W  godzinach popołudniow ych: o k o liczn o ­
śc io w e  pogadanki w e w szystk ich  oddzia  
łach w ojskow ych  oraz obcli >dy w  po­
szczegó ln ych  stow arzyszen iach .

Tra g ic zn e  p o ło że n ie  na U k ra in ie .
W „Nowym Czasie" pojawił sie ar­

tykuł wstępny naczelnego redaktora 
D. Palijewa ua temat sytuacji, w ja­
kiej znalazła sie Ostatnio Ukraina.

W artykule tym czytamy miedzy 
innemi:

„Z głuchych wieści, któro matny. 
wynika. że Wielka Ukraina pławi sie 
obecnie - znowu we krwi. Jak niegdyś 
podczas wojennego komunizmu. Jak 

przed dworna laty podczas przymuso­
wej kolektywizacji. Ukraina przeży­
wała wyjątkowo przełomowa chwile, 
tak i teraz Ukraina znajduje sie w ka­
tastrofalnej sytuacji w  związku z t. 
zw. sabotażem.

W biurach komunistycznych biuro­
kratów obliczono, że Ukraina ma dać 
określoną ilość zboża. Ale Ukraina nie 
rozporządzała taka ilością zboża na­
wet. gdyby brać pod uwagę i zboze 
przeznaczone na spożycie przez lud­
ność rolniczą.

Odezwały sie więc hasła: Sabotaż, 
to „kułacy". Trzeba ich zniszczyć. I 
pod hasłem ostatecznego zniszczenia 
kułaka, po którym na Uk-aime nie zo­
stało ani śladiu. na ukraińska w ieś ru­
szyły tysiące karnych oddziałów, któ 
re mają wykonać dwa zadania* 1) w y

kryć i ukarać socjalnych szkodników, 
2) wykryć i zatrać pochowane zboże. 
Przy tem nie czyni sie żadnej różnicy 
między kolektywami a indywidualny­
mi gospodarstwami. „Chleb za w szel­
ka cenę, nawet za ceno tysięcy czy 
setek tysięcy głodowych zgonów 
chłopów — oto tegoroczna zasada po­
lityki sowieckiej. Bo w miastach panu 
ie gtod. Co będzie za miesiąc, nikt me 
wie. Zatkać głodna naszcze miasta, 
które może się zbuntować, trzeba ko­
niecznie. Dzieje sie to kosztem wsi, 
która również sie buntuje, ale nieszko­
dliwie cha władzy: do wieś buntować 
się jeszcze Się nie nauczyła.

Dalej wieści opiew ają, że wielu ko- 
munisiów-Ukrauiców wyrzucono z 
partji. odsunięto o a  władzy, wpływów  
ftp. Moskwa zarzuca im, że oni stanęli 
po stronie wsi.

Obecnie przeprowadza sie na Ukra­
inie czystkę komunistyczne partji. .>  
której wyrzucają kontrrewolucyjny 
element. Sadzać z głosów bolszewic­
kiej prasy, tych elementów jest dużo. 
bardzo dużo...

Na tem kończy autor swoje wywo­
dy na temat ponurej sytuacji na Ukra­
inie.

Echn zaię ta tzerniow.ec przez Ukraińców.
-JNowyj Czas“ zamieszcza ciekawy 

artykuł, Oimawiajacy przełomowe 
dnie Bukowiny w listopadzie 191S r. 
Jak wiadomo, Czerniowce znajdowa­
ły się wówczas przez kilka dni pod 
panowanem Ukraińców. W jaki spo- 
. ób odbyło sie ob'eeie władzy w  
Czerniowcach przez Ukram^-w i od­
danie jej w rece rumuńskie — czyta­
my w ..N. Czasie":

Do ówczesnego krajowego prezy­
denta kraju Efcadorfa zgłasza sie dele­
gacja ukraińska w  osobach: posta u- 
kraińskego Semaka, pesta Spytmlu. 
prezydenta krajowego Wydziału D. 
Popowicza i Dor. Popowicza. Tymc-za 
s,em rrzed gmachem stoją ukraińscy 
strzelcy. Rozlega się ukraińska ko­
menda.

Hr. Etzdorf do delegacji: Co jest 
przyczyną waszych dostojnych odwie 
dżin?

Poseł Semaka: Przvsziii.śmv, ażeby 
w imieniu Ukraińskiej Narodowej Ra. 
dy domagać Się od Pana przekazania 
władzy.

Hr. Etzdorf: Jakiej władzy?
Pas. Scrnaką: Tej, która Pan diotyoh 

czas wykonywał.

Hr. Etzdorf: Ja jestem cesarsko- 
królewskim prezydentom i te<m uicedu 
od Panów me otrzymałem.

Prez. Popowicz: Niema luż cesai- 
sko-królewskiaj władzy i cesarza. Pan 
stoi tutaj na cudze i ziemi.

lir. Etzdori: Złożyłem przysięgę 
wierności, trzeba wiec orzedewszyst- 
kiem zwolnić mnie o4 tej przysięgi.

Por. Popowicz: Ma,mv środki, żeby 
Pana zmusić. Pnzed gmachem stoi od­
dział ukramskich wojsk.

Hr. Etzdorf: Ach. tak Panowie my­
ślą. W takim wypadku zrzetkam sie 
władzy.

W taki SiDosó!) zakończyło sie 'pano­
wanie austriackie w Czerniowcach. 
Niedługo jednak dzierżył1' Ukiaińcy 
władze na P^ow in® . gdyż w tydzień 
później dnia 11 listopada prezydent 
Bukowiny Beznałko usłyszał od przed 
sfawicielą rumuńskiego słowa:

„Panie Beapaiko. Rumuni zajęli sa­
mi krai i miasto. Pańsika misia skoń­
czona".

Istotnie misia p. Bezpa^ki bvła skoń­
czona. Tego Dowiem samego dnia opu­
ścił on ginach ratusza a wieczorem 
wymknął s;e wogóle z nrasia.

Ku u w adze filatelistów .
MOŻNA BĘDZIE NABYWAĆ DAWNE EMISJE POLSKICH ZNACZKÓW

POCZTOWYCH.

Istniejące Pizy Miniśterstwto Poczt 
i Telegrafów Muzeum, powoiane do 
życia jeszcze w  roku 1919, od chwili 
swego powstania otrzymywało z każ­
dego wydania znaczków pocztowych 
pewien jego zapais. W miarę ukazy­
wania się coraz to nowych wydań, 
zapasy te. wzrastały. Dc obecnego 
czasu były one przeznaczone wyłącz­
nie do celów zamiennych, aby ta dre- 
gą uzyskać inne okazy filatelistyczne, 
których Muzeum nie posiada.

Z biegiem czasu, gdy coraz cześcej 
zbieracze krajowi i zagraniczni wyra­
żali życzenie, ażeby Minsterstwo 
Poczt i Telegrafów umożliwiło im na­
bywane znaczków pocztowych, w y­
cofanych już z  obiegu, a znajdujących 
się w  zapasach Muzeum, na wzór za­
granicy (Niemcy, Aust-ia, Szwecja, 
Itafią ' to-), Ministerstwo Poczt i Tele­
grafów postanowiło zorganizować 
sprzedaż znaczków dla flpteli&tów, u- 
mchomiając w  tym celu specjalny 
dział w Urzędzie Poczt. Warszawa I. 
Ustalono przytem zasadę, że znaczki 
•obiegowe sprzedawane będą po cenie 
nominalnej, natomiast znaczki wycofa­
ne z obiegu, po możlfwie przystępnej 
oftre, przyczem całkowity dochód ze 
sprzedaży tych ostatnich znaczków

Przeznaczono na rzecz Funduszu Bez­
robocia.

Na większą trudność nastręczała 
kwestią ustalenia ceny na znaczki, wy 
cofane z obiegu. O cenie nomdaalih' 
nie mogło Dyć mowy, cnoćby z tego 
względu, że prawie w szystko te zna­
czki były w walucie maTkowej, wzgle 
dnie koronowej. Należało więc usta'ić 
ceny, które, odpow:adając filatei'siy- 
cznej wartości sprzedawanych znacz­
ków, byłyby dostępne dla jak najs^er- 
saych kół Matdistów. jednocześnie 
zaś nie byłyby zbyt niskie i nie w y­
woływałyby obniżki ich wartości, -■>> 
zresztą i tak nie podrywałoby z a u fa ­
nia na międzynarodowym rynku fiE - 
tehstycznym, do naszych znaczków.

Rozstrzygnięcie tych trudnych zagn 
dnień cen, jak rówmeż ustalenie ro­
dzajów znaczków, jakie mają byc 
przezraczone do sp-zedaży filatelisty­
cznej,' zostało powierzone Radzie Mu­
zeum, w skład której wchodzili w y­
trawni znawcy filatelistyki.

Radą, po szczegótowem zapoznaniu 
się z materiałem znaczkowym, posia­
danym przez Muzeum, wybrała z  n e -  
go 29 serji, oraz cały szereg znacz­
ków, z których postanowiono stwo­
rzyć kolekcję — do 25, 50, 75 i 100 
sztuk.
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TEATR WIELKI.
P iętek  20 styczn ia  goaz. 7.30 „Samum", 

przeosiuw ieu ie zakupione.
Sobota 21 bin. s o d /.  7.30 „Samum". —

óbcm. 6.
N iedziela 22 bin. godz. 3.30 „Z małej 

chmury", po raz ostatni. C eny zniżone od 
'JO gr.—4.50 zł. Staraniem  T ow . Opieki 
Oad Zwierzętam i. —  O godz. 7.30 . Sa­
mum". Abon. 6.

TEATR ROZMAITOŚCI.
P iętek  20 styczn ia  godz. 7.30 premjera 

,.Magja", kom edia fantastyczna w  3 akt. 
Chestertona. Abon. 6.

Sobota  21 bm. godz. 3.30 „Jacuś Nieroba  
i jego przyjaciel", kom edjo-bajka dla m ło­
dzieży. C eny zniżone od 80 gr. do 4.50 zł. 
— O godz. 7.30 „Magia". Abon. 6.

N iedziela  22 bni. godz. 12 w  południe 
„Jacuś N ieroba 1 jego przyjaciel". C eny  
biletów  od 80 gr. do 4.50 zł. — O godz. 
3.30 „Jim i JiU“. Abon. 5. C eny 80 gr.— 
4.50 z ł. —  O godz. 7.30 „Magja". Abon. 6.

SALA COLOSSEUM .
Film  „Transatiantic". Rewja „W ielka  

parada m arynarzy".
Godz. 20.30: rewja „Klub różow ego  mo 

nokla".

KINOTEATRY.
AD.RJA: „Lewi i Ska".
APOLLO: „Raj podlotków14 
ATLANTIC: „Bezdomni".
CASINO: „Greta Garbo, jako Mata 

Haii".
CHIMERA: „Gloria" -  Brygida

Heim.
GRAŻYNA: „Rok 1914".
KOPERNIK: „Zungu". 
MARYSIEŃKA: „Zungu".
OAZA: „Niech żyje wolność" oraz 

rewja.
PAŁACE: „Panna i miljon4'.
PAN: „Ronny".
PASAŻ: „W esoły bandyta11. 
PROMIEŃ: „Dziewczę z P rateru". 
RAJ: „Banda Bubula".
STYLOWY: „Wolne dusze" oraz

rewja „W esoły świerszcz".
SWIT: „Biały ślad".
UCIECHA: „Dziewczę z nad W oł­

gi" i rewja „W esoły kącik".

— T eatr R ozm aitości. Dziś. w  piątek 
Prem iera znakom itej kom edii G. K. Che­
stertona pt. „Magia". Ś w ie tn y  pisarz uka 
żuje w  niej paradoksalność um ysłu ludz­
k iego, a w  szczegó ln ośc i t. zw . zdrow ego  
rozsądku. W ięcej niekonsekw encji m ieści 
sic  w  św iatopoglądzie racjonalistycznym , 
ulż w  m istyczuem  tłum aczeniu życia . N ie­
pojęte zjaw iska św iata , przechodzące gra­
nice ludzkiego um ysłu, stają się  zrozum ia­
le i jasne przy podejściu do nich od stro­
ny m istycznej. Posm ak sensacji, ulubiona 
m aska C hestertona, czyni fabułę „M agii44 
n iezw ykle  interesującą, trzym ającą w i­
dzów  w  nieustannem  napięciu. W  czo ło- 
wci roli N ieznajom ego ujrzym y na naszej 
scenie ulubieńca publiczności lw ow skiej z 
daw niejszych sezo n ó w  teatralnych p. Ja- 
■:u;sza K a /io w :kiego-W arn eck iego . D alszą  
obradę sztuki tw orzą pp. J. N iczew ska, J. 
Ghodceki. K. D orw ski, J- Krzem ieński, J. 
M achuiski i L. Stępnw ski. Przekład W i- 
lama H orzycy, dekoracje A. P ronaszki i 
'J. R exa, reżyseria J. W arneckiego.

Abonaniiiit -ar. 6. B ilety  do nabycia w  
rtasaeii T eatrów  Miejskżcli oraz w  kasie  
biura ABO. R u lew sk iego  2, firma Anoda, 
która na zam ów ienie tclef. w y s y ła  bilety  
Jo domu. T elei. 20-56.

— „Jacuś N ieroba i jego przyjaciel", 
kom edia dla dzieci i m łodzieży pióra W. 
Raorta grana będzie w  sobotę, dnia 21 
bm. o godz. 3.30 popol. i w  niedzielę dnia 
22 bm. o godz. 32-tei w  południe. Lekka, 
dow cipna treść, m iłe. sw ojsk ie piosenki i 
tańce, kom iczne ty p y . w szy stk o  to sk ła­
da się  na czarującą ca łość. C eny biletów  
iń niżcnc. Już od Sil gr. B ilety do nabycia  
w kasie  teatralne! oraz w  kasie biura ABO.

— Niedzielne popołudnlówk! teatralne  
po cenach zniżonych. Teatr W ielki daje o 
godz. 3.30 popol. pogodną kom edję Bru­
nona Franka pt. ..Z m ałej chm ury...44 Ko­
miczna treść, beztrosk i, szczery  humor, 
paradoksalne ujęcie stosunków  sp o łecz­
nych, w szy stk o  to zapew nia w idzow i w e ­
so łe  spędzenie niedzielnego popołudnia, 
św ie tn a  gra ar ty stó w  z p. Z. W icrzcjską  
na czele  potęguje w  w ysok im  stopniu czar  
sztuki. N iedzielna onooludniówka odbedzłe

Nasze w ładze wojskowe wprowa­
dziły piękną Tradycjo urządzania świę 
ta  Jordanu <3d-a żołnierzy obrządku 
grccko-katolickiego. Uroczystość ta 
odbyła się wczoraj na ul. Mariackim 
u stóp figury Matki Boskiej, gdzie u- 
stawiono ołtarz połowy i wielki krzyż 
ozdobiony choina.

Obecni byli: w  zastępstwie p. woje­
wody nacz. wydz. I<r zywoszy uski, 
im. dow. O. K. płk. Gigiel-Melecbb- 
wicz, imieniem kuratora u. s. nacz. 
wydz. Koestlich, star. grodzki Klimów, 
star. powiatu lwow. Eckluirdt, wicepre 
zydent miasta dr. Kubala, zast. insp. 
P . P . Kamala, kom. miasta Frankie­
wicz, liczne grono oficerów i inni 
przedstawiciele władz. dr. Łysiak,
dyr. Lipcckij w gronie delegatów spo­
łeczeństwa ruskiego i inni.

Dokoła ustawiły sie formacie woj­
skowe: kompania honorowa 40 p. p. 
ze sztandarem i orkiestrą, oraz grupy 
żołnier-” ' obrz. grecko-,kat., de logowa 
nych z wszystkich oddziałów garnizo­
nu lwowskiego, które utworzyły czwo 
robok dokoła studjii.

Msze św. odprawił kapelan wojsko­
w y gr.-kat. ks. Stetkiewicz w asysten 
cji ks. Jarosiewicza. ks. Jaworskiego 
i innych przedstawicieli duchowień­
stwa. Odśpiewano psalmy religijne.

się  staraniem  Towarzystwa Opieki nad 
zw ierzętarni. Ceny zniżone. Od 80 groszy  
do 4.50 zł.

W  Tea.trze R ozm aitości dana będzie p.> 
raz p ierw szy  w  porze popołudniow ej zn a . 
koinita kom edia m uzyczna pt. „Jim i -Uli". 
P rzepiękne m elodie, piosenki, przepych  
barw, m łodość, w dzięk , m iłość, humor - -  
eto  „Jim i Jill". C eny zniżone. Od 80 gr. 
do 4.50 zł.

Abonam ent nr. 5. B ilety  do nabycia w  
kasach T eatrów  M iejskich oraz w kasie 
biura ABO, K atow sk iego 2, firma Anoda, 
telei. 26-56.

— T eatr W ielki. O statnie przed staw ie­
nia egzotyczn ej sztuki R. Limontiaudą- *pt. 
„Samum". D ziś, w  p ią i.k , w sobotę  i 
w  niedzielę odbędą się  ostatnie przemyta, 
w iśn ia  emocjonującej sztuki Lenormanda 
pt. „Samum". Na tło afrykańskiej pustyn i' 
rzucony jest konflikt rasow y i potężny  
dramat duszy ludzkiej. — D zisiejsze przed 
staw ien ie  zakupione. Abonam ent biura ABO 
niew ażny.

— „O rfeusz w  piekle". Nadkom plet na 
ostatniem  przedstaw ieniu zm usił D yrekcję  
O pery do ponow nego w ysta w ien ia  „Orfe­
usza w  piekle" w  poniedziałek 23 brn.

— W ieczory  karnaw ałow e w  Operze. 
N ajbliższą prem ierą w  operze lw ow skiej 
będą trzy  jednoaktow e opery, które z ło ­
żą się  na ca łość  przepięknego w ieczoru  
karnaw ałow ego . Jedną z nich będzie ope­
ra kom iczną P uccin i4ego „Gianni Schicchi" 
drugą opera kom iczna Kreneka „Champion 
ciężkiej w agi, albo chluba narodu", dopeł- 
nieniicni zaś bogatej i interesującej ca łości 
będą „Noce w iedeńskie"  z  m uzyką Jana 
Straussa.

—  VI koncert sym foniczny odbędzie się  
w środę 25 brn. o godz. S.15 w iecz . w  sali 
Teatru W ielkiego, pod dyrekcją Adama 
D olżyck iego . So listą  będzie znakom ity pin 
nista now ozelandzki Guy M erriner, jeden 
z najw ybitniejszych w irtu ozów  fortepiano 
w ych  m łodej generacji. Na koncert ten  bi 
le ty  w  cen ie od 45 gr. do 5.20 zł. sp rze­
daje kasa Teatru W ielkiego i M ałop. Ajen 
cja R eklam ow a, ul. C liorążczyzny 7.

—  C olosseum . D ziś i w  dni następne na­
dal graną będzie w eso ła  rew ia pt. „W iel­
ka parada M arynarzy", która zdobyła so ­
bie w ie lk ie  uznanie u publiczności Lwowa. 
R ew ja ta sk łada się  z w eso ły ch  sk eczów , 
inscenizacje, najnow sze piosenki i tańce, 
za które publiczność darzy w yk o n a w có w  
frenetycznem i oklaskam i. Na ekranie po 
raz p ierw szy  w e L w ow ie  film pt. „Trans- 
atlantic".

—  O statnie przedstaw ien ie rewji Klubu 
różo w eg o  m onokla. D ziś ostatnie przed  
staw ien ie  po cenach zniżonych (od 50 gr. 
do 2 zi.) rewii „Klub różow ego monokla" 
w  sali C olosseum .

  o-------

— Z T o w a rzy stw a  Przyjaciół Sztuk
P ięknych w e L w ow ie. (Gmach Muzeum
P rzem y sło w eg o , w ejście od ul. Dziedu- 
szyckich  1). N ow a w y sta w a  otw arta obe­
cnie w  salonach T o w a rzy stw a  a rty sty - 
m alarza Kitza M arcina i „Jednorogu44, 
przedstaw ia się  w  całości bardzo k orzy­
stnie. D oskonały  artysta  lw ow sk i p. Kitz 
oddaw na n ie  oglądany na w ysta w a ch  To 
w a rzystw a , w ystąp ił tym  razem  z w ięk­
szą  kolekcją prac, które zdolne są w  ka­
żdym  m iłośniku sztuki w zbudzić g łęb sze
upodobanie. R ów nież interesująco przed­
staw iają się  prace artystów -m alarzy  zrze  
szonych w  „Jednorogu", są to dzieła o 
zakroju um iarkowanie m odernistycznym ,
przew ażnie pełne św ieżości i talentu. W y  

ł s ta w ę  uzupełni-'1 .L w ów  w  G rafice44 —

J o r d a n i i .
związane z obrzędem, poczetm cele­
brant poświecił wede w studni.

Kompanja honorowa oddała trzy sal 
wy. S orkiestra odegrała hymn pań­
stwowy. Po błogosławieństwie krzy­
żem ks. Stetkiewicz podał przedstawi 
cielom władz świecona wodę w 
szlankach na tacy. następnie ducho­
wni obeszli plac dokoła. «krapiaiac 
żołnierzy i zgromadzona licznie publi­
czność woda święconą. Ustawiony 
przy stadni mikrofon transmitował 
odgłosy uroczystości przez radio. Po 
skończonym obrzędzie ludność obstą­
piła tłumnie studnie, czerpiąc z nie! 
wodę dzbankami.

Dla żołnierzy wyznania praw osław  
nego odbyło się święcenie wody u 
studni nvzv ul. Kurkowej. Obrzęd ten 
poprzedziło • - Hożeństwo w cerkwi 
prawosławnej, w którem wzięli udział 
przedstawicie.!© władz wojskowych.

Równocześnie na Rynku odbyła się 
doroczna uroczystość Jordanu przy u- 
działe wszystkich lwowskich Parafii 
obrządku gr.-kat. Poświecenia wody 
w  studni od strony ul. Grodzickich do­
konał ks. biskup Buczko w  otoczeniu 
całej kapituły gr.-kat. W  uroczystości 
wzięto udział mniej publiczności niż w 
latach poprzednich.

praco zespołu lw ow sk ich  artystów -grati- 
ków . W ystaw ą otw artą  jest codziennie od 
10— 15 pop.

—  K oło rodzicielsk ie przy Giiim. SS . de 
Notre Daitie urządza dnia 21 bm. o godz. 
17 w  sali gim nazjalnej w ieczór  kolend 
z łaskaw ym  udziałem  p. Celiny Nahlikt 
art. opery. T rusiów ny prot. K onserw ato­
rium i chóru .Echo". W stęp  5U gr. i 1 zi.

—  Z Sok o la .M acierzy . W niedziele dnia 
22 bm. odbędzie się w ieczór ku uczczeniu  
70—letniej R oczn icy  P ow stan ia  1863. roku 
z łaskaw ym  w spółudziałem  pp. W ali Ję­
drzejew skiej, Janiny Filipow icz, Janiny Tro 
blickiej, Józefy Spaczyńskiei, - W andy Elek­
torow i ,'.7,o\v©i, Stefanii- Szuftak ićw ićzdw uj. 
Ireny Rakow skiej, Kazim ierza Koszerni-4 
sk iego i W alentego Adam czaka. P oczątek  
punktualnie o  godz. 19-tei. B ilety  w cze ­
śniej v kancelarii ul. Z im orow lcza 8.

— Ku uczczeniu 70-tej roczn icy  P o w sta ­
nia S ty czn io w eg o  urządza S tow . ..G wia­
zda44 (Franciszkańska 7) U ro czy sty  W ie­
czór w  niedzielę dnia 22 bm. P oczątek  o 
godz. 7 w ieczorem .

—  Z w iązek Legjonistów  Polskich Oddz. 
w e  L w ow ie  urządza opłatek i zabaw ę to­
w arzy sk ą  dnia 4 lutego (w  sob otę) w  Ka­
syn ie  oficerskim  40 pp. przy ul. św . P io ­
tra i  P aw ła . Na u roczystość  tą zaprasza  
się  pp. członk ów  i sym p atyków  z rodzi­
nami. P oczątek  opłatka o godz. 18.30, za ­
baw y tow arzysk iej o godz. 20. Imienne 
zaproszen ia rozsyłane nie będą. natom iast 
karty  uczestn ictw a są do nabycia w  sc -  
kretariacie Związku przy ul. Zielonej 12, 
codziennie w  godzinach od 18 do 20. L i­
sta uczestn ików  zostanie zam kniętą dnia 
2 lutego.

—  Zw iązek Ż ydów  uczestn ików  wojny  
i w alk o N iepodległość P olski w e L w ow ie  
urządza w  .sobotę dnia 21 bm. o godz. 19 
w  sali w łasnej, przy ul. Krasickich l l a  
11 p. obchód rocznicy  70-lecia P ow stan ia  
Styczn iow ego , na który zaprasza w sz y s t­
kich członk ów  i sym patyków .

—  B ezpłatne czy teln ie  czasopism  kato­
lickich. 'Trzeci Zakon św . Dom inika w e  
L w o w ie  o tw o rzy ł już od 1 styczn ia  1933 
przy sw ej w yp ożycza ln i książek (ul. B la­
charska 1) bezpłatną czy teln ię  czasopism  
religijnych, w ych od zących  w  P olsce . C z y ­
telnia ta jest otw arta  w  tych dniach i go­
dzinach, w  których funkcjonuje w y p o ży ­
czalnia książek, tj. w  niedzielę od 11— 13, 
zaś w  poniedziałki, środy i piątki od 17—  
19-tej B ezpłatna ta czyteln ia  da sp o so ­
bność do pogłębienia katolickiej w ied zy  
religijnej, tak niezbędnej w  dzisiejszych  
czasach.

—  Polskie S tow arzyszen ie  K obiet z w y ż  
szeni w yk szta łcen iem  Oddział lw ow sk i
zaw iadam ia członkinie, że  zebranie dysku 
syjne z referatem  p. W. Sabatow skiej na 
podstaw ie dzieła: E. Croner: P sychika
m łodzieży żeńskiej odbędzie się  w  sobotę  
dnia 21 bm. w  C zyteln i C zasopism  B iblio­
teki U n iw ersyteck iej w e  L w ow ie, ul. M o­
chnackiego 5. I. p. o godz. 18-tej G oście  
mile widziani.

— S tow arzyszen ie  Urzędników Skarbo­
w ych  (Koło m iejscow e L w ów ) podaje do 
w iadom ości pp. K olegów , iż  na podstaw ie  
art. 19. statutu zw ołuje na dzień 4 lutego  
br. doroczne w alne zgrom adzenie człon­
k ó w  SU S.
W  NASZEJ ADMINISTRACJI ZŁOŻYLI:

Na T ow . W incentego a Paulo: zam iast 
kw iatów  na grób śp. W incenty Lango- 
w ej —  C zeżo w scy  z ł. 10. 155

Spur o cerkiew.
W ostatnich dniach władze woje­

wódzkie uznały za wskazane w ystą­
pienie w charakterze mediacyjnym „a 
teren/© wsi Rudki i Czernichowa pod 
Lwowem w sprawie toczącego się 
wśród miejscowej ludności sporu o u- 
ży-tkowanie cerkwi grecko-kat. w Czcr 
ntchowie przez ludność obu wyznań.

Dnia 18 b. m. bawi! w Rudkach kie­
rownik OddzCaiiu politycznego W ojc- 
wódiztwa lwowskiego radca Tylko, 
który odbył konferencję z miejscowy­
mi proboszczami rzymsko-kat. księ­
dzem Borowcem j grecko-l;at. księ­
dzem Hałus-óką, podnosząc koniecz­
ność ugodowego wpłynięcia d-uszpiisto 
•rży; w imię zgodnego współżycia '.'bu 
narodowości.

— Generał Rydz-Śmigly w Radjo.
W  sobotę dnia 21 b. m. o godz. 18.40 
Polskie Radjo z  okazji obchodu 70-tej 
rocznicy powstania styczniowego na­
daje przemówienie prezesa Komitetu 
Obchodu tej rocznicy gen. Rydz Śmi­
głego. który pod pamiątkowym krzy­
żem Traugutta złoży hołd Bohaterom 
powstania 1803 r.

— Składki na Dar Narodowy diu we 
tsrar.ów 1863/4 r. Komitet Obywatel­
ski Obchodu 70-ej rocznicy powstania 
styczniowego donosi, że zamiast w ie­
lu wieńców, które maja być złożono 
na grobach powstańczych w dniu. 2T 
b. tn. na cmentarzu Łyczaków:kim. 
złożony będzie tylko jeden wieniec od 
całego społeczeństwa, znś urzędy i 
stowarzyszenia, któro zamierzały zło­
żyć wieńce, orosi u przekazanie tych 
kwot pieniężnych na „Dar Naro­
dowy" dla weteranów powstania sty­
czniowego. na konto Banku Gospodar­
stwa Kraj. Oddział we Lwowie nr. 
141.105.

Przedłużenie ważności rocznych 
kart tramwajowych. Dyrekcja Mktj- 
:-\;yi Kniei Elektrycznej zawiadamia, 
ż_ ważność kart ręcznych wolnej jazdy 
tramwajami, wystawiony na rok i 9.32, 
m/wdraża idę dodatkowo do 28' sty­
cznia 19J3 włącznie.

- -  Lwowska delegacja w Warsza­
wie. Ze Lwowa przybyła do Wat sza 
wy delegacja Komitetu właścicieli n o ­
wych domów: rad. A. Lewicki i arclt. 
Tarnawiecki w sprawie ulg dla wła­
ścicieli nowych domów. Delegacja pro 
wadzona przez posłów wiceprez. dr. 
Striońskiego i p. Żebrackiego przed­
stawiła sprawę w Radzie Ministrów, 
Ministerstwach Skarbu, Spraw Wcwn.
i Sprawiedliwości, prosząc o obniżkę 
procentów kredytów budowlanych, za 
ciągniętych w bankach prywatnych. 
Przedstawiono również postulat co do 
zmiany kredytów krótkoterminowy tri 
budo,wlanych na długoterminowe, przy 
śpieszenia tempa awizacjj i t. d. De­
legacja spotkała się zarówno u mini­
strów jak i wyższych urzędników ze 
zrozumieniem przedstawionych postu­
latów.

— Wzrost kensumeji gazli ziemnego 
we Lwowie. Rek 1933 rozpoczyna 
czwarty rok eksploatacji rurociągu ga 
zu ziemnego doprowadzonego z Du- 
szawy do Lwowa. Minto coraz gorsze 
stosunki gospodarcze wykazuje odda­
nie gazu 7, tego rurociągu stały ruz 
wój. I tak gdy w r. 1930 wyuosito od­
danie gazu ziemnego 3.5 ntilj. ni. sz. — 
to w  r. 1931 wzrosło już do 19.5 miii. 
tn. sz. Ilość a została utrzymana rów­
nież w roku *9A2 mimo silnego ogram . 
czenia, a nawet zastanowienia ruchu 
szeregu zakładów, mzemysłowycit. 
spowodowanego kryzysem gospodar­

czym. Gaz ziemny zdobywa bowiem 
sobie wciąż nowych odbiorców dzięki 
znacznym korzyściom, jakie, przy ni­
skiej cenie, i możliwości racjonalnego 
Wykorzystania opalu daje energia 
cieplna w  tej postaci. Nadmienić je 
szcze należy, że konsutneja gazu 
ziemnego z rurociągu lwowskiego do­
szła w grudniu ub. r. dc cyfry 2.234.895 
m. sz.. najwyższej z osiagniotyen do­
tychczas od początku eksploatacji te­
go rurociągu.

-——o------
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Coniosła iniciatywa lwowskie] Izby
P rze m y s ło w o -H a n d lo w e j.

ORGANIZACJA TOWARZYSTWA DLA HANDLU KOMPENZACYJNEGO.

Jedna z przykrych konsekwencyj 
kryzysu światowego było niewątpli­
w i s t o p n i o w e  ograniczenie wolności 
handlu międzynarodowego. Prześciga­

ła si,e wzajemnie, rozpoczęły poszczę 
gólne państwa od wprowadzenia oel 
ochronnych. a skończyły na wyzna­
czeniu sobie szczupłych kontyngen­
tów, a nawet na wydawaniu w yraź­
nych zakazów przywozowych.

Jakkolwiek te ograniczenia silnie 
poderwały *raodstawy w; miany mię­
dzynarodowej i ja znacznie utrudniły 
— nie mniej jednakże ona istnieje i 

'istnieć będzie.
W dążeniu do utrzymania aktywno­

ści bilansu handlowego, zwłaszcza w 
tych państwach, w których jest nn de­
cydującym dla bilansu płatniczego, li­
cząc sic jednakże z  koniecznością 
W ow adzeiiia pewnych artykułów, z,a 
czeto ostatnio coraz częściej stosować 
zasadę eksportu kompensacyjnego.

Również i Polska zmuszona została 
dń wprowadzenia systemu kompenza- 
'.•yjnego. narazić z Bułgaria. Grecją, 
Jugosławia i Węgrami, oczywiście 
lyjko odno.śfiie towaiów . kłóre obiętc 
zostały zakazem przywozu do Polski. 
Wobec iakru jednak, że w najbliższej 
przyszłości orojcktowane Jest znaczne 
rozszerzenie obecnie obowiązujących 
zakazów przywozu, można sio spo­
dziewać. że przew ażna cześć imnortu 
:xl:skiw5Q budzie sio opierała na kom- 
1' jrizac.i eksportu.

Ten now y system dokonywania 
iraiisaiccyj importowych i eksporto­
wych pociąga za sobą konieczność 
powołania do życia instytucii. której 
zadaniem byłoby dokom wanie rozli­
czeń. oraz ułatwień obrotów kompen- 
zacy.inych przez w yszukiw any ltipżli- 
wóSći zbilansowania transakcyj im­
portowych transakcjami eksportowe- 
tui. OTaz stworzenia możliwości wy-

iacenia polskim eksporterom naloży- 
tóści za wywiezione zagranice towa­
ry.

Organizaaia łaka już powołana zo- 
sftiła do życia na terenie W arszaw y 
we formie Polskiego Tow arzystw a Han 
ilu  Konpenzacyjnego sp. z ogr. odip. 
Jakkolwiek utworzenie tego tow arzy­
stwa czyni do pewnego stopnia za­
dość potrzebom obecnego systemu o- 
brotn kompenzacyinego. to jednak ze 
Yv'Ziględu Tta znaczna odległość W ar­
szaw y od Lwowa nie rtanowi czynni­
ka, któryby w  zupełności móet usunąć 
te trudności tu+eiszych importerów 1 
eksporterów, na jakie oni natrafiana, w  
Immpenzacyjnym syrteimie handlu.

To też  na onesrdaj zwołanym posie­
dzeniu sfer zainteresowanych z całej 
Małopolski Wscnodmiej Izba Przem y-

P o ż a r  pod L w o w e m .
Przedwczoraj o godiz. 1.30 wybuchł 

pożar w zabudowaniach Anny Czaryk 
Vv Remenowie pod Lwowem. Jak sit? 
okazało ogień został podłożony przez 
Iwana Caaryka na tle sporów rodzin­
nych. Jednocześnie powstał pożar w 
zabudowaiacn W asyla Frysko, szwa­
gra Czairyka. Ogień przerzucił s.ę 
wkrótce na sąsiednie zabudowania. 
Mimo akcjit ratunkowej spłonęły oba 
budynki i stodoła, zaś w płomieniach 
zginęła jedna krowa.

Zam ach s a m o b ó c zy .
W czorajszej nocy targnęła się na 

swoje życie Irena Barbagowa, żona 
znanego pedagoga muzycznego. Jest 
ona separowana z swym  mężem i tnie 
szka przy jffi Romanowicza 9 jako sub 
lokatorka Fleischerowej. .

Ubiegłej nocy Fleiischerowa usłyszą 
ła jęki dochodzące z pokoju Barbago- 
wej. Pobiegła tam i ujrzała, że ta o- 
truiła się jakąś trucizną. Zaraz wezwa­
ła Pogotowie ratunkowe, które nie­
szczęśliwą odwiozło do szpitala. Po- 
Wjód samobójstwa nieznany.

słowo-Handlowa we Lwowie w myśl 
referatu p. dr. Nahlika wystąpiła z do­
niosła inicjatywa powołania do życia 
na terenie Lwowa analogicznej organi 
zatai, również we formie spółki z o. o.

Projektowana organizacja respekto­
wać musiałaby oczywiście w zupeł­
ności dzisiejsza strukturę,, importu 1 
eksportu z peinenn zachowaniem praw 
indywidualnych poszczególnych kup­
ców  — i nie byłaby obliczona na zysk.

W  wyniku ożywione1 dyskusji, która 
św iadczyła o wtólkiem zainteresowa­
niu sip tern zagadnieniem, wyłoniono 
specjalny komitet, któryś ma przygoto­
w ać szczegółowy plan organizacyjny, 
mającego Powstać tow arzystw a. , -

Należy sie zatem spodziewać, że 
tuż av najbliższym. czas’© zaw:ą;że sic 
Ave Lwowie spółka dla handlu kom- 
penzacyjnego. która zasięgiem -swej 
działalności obejmie cała Małopolsko 
Wschodnia.

‘ traj, który nie zna głodu,
ani nie w ie co to czas.

Znany podróżnik niemiecki Heinricb 
Schrenzel w książce pt. „Abissynja, 
kraj bez głodu, kraj bez czasu“ oni iał 
życie mieszkańców tej egzotycznej 
k ra to ', przeciwstawiając je obycza­
jom E ur-o pejcz yk  ó w.

Umiał on wniknąć w sposób myśle­
nia tubylców, których poznał w swych 
podróżach i przyszedł do przekonania, 
że ludzie ci, nom rno swych ubogich 
form ,życia i niedostatku wszystkiego, 
co nazywam y cywilizacją i kulturą, 
są. szczęśliwsi i bardziej zadowoleni 
•iż Europejczycy.

Przeciwstawia autor nie dw a poglą­
dy mi świat, ale dwa różne światy: 
świat iMplarwaimspzieigo Wschodu, 
gdzie biom £! człowiek zachowuje ści­
sły związek z przyrodą, gdzie życie 
i. śmierć nic znaczą więcej, niż ranek 
i wieczór — oraz świat przepojonego 

^'cywilizacją Zachodu, który ludzi w y­
dartych naturze zmusza do nieustan- 

. nej czynności aż do śmierci, stw arza­
jąc coraz nowe potrzeby i pragnienia

Plany i prace i. Paderewskiego.
W  dniu 18 stycznia Paderewski 

wsiadł w Clieirbourgu na statek „Be- 
renigarnd1,,odchodzący eto Nowego Jor 
ku. Paderewski udzielił wywiadu współ 
pracom (likowi „Paiis ft5§)ir“. przyczem 
m. im. oświadczył, iż w ciągu '.<5sta- ; 
tnidi miesięcy, przebywając w swej | 
posiadłości w Szwajcarii, intensywnie | 
pracował. Nowe swe utwory zamierza j 
odegrać w St. Zjednoczonych, Poza teru

Paderewski zamierza interpretować 
Bacha, Beethoyttia i przed.ewsz.yst- 
Icicm Chopina. Program  Paderewskie­
go .ębejmujc ponadto dajyne jego j r  
twory.jj jak sonaty i symfonie o taz  
słynny ..Menuet klasyczny*1, znany już 
w całym święcie. W maju br. Pade­
rewski zamiarza przybyć raz jaszcz-- 
do Paryża.

Argentyńska ekspsdyta nsukowa
w  Boi w j i .

Na zaproszenie delegat! Boliwii na 
Kongres Amerykamistów w La Piata, 
inżyniera Artura Poznańskiego, z po­
chodzenia Polaka, argentyńskie Mu­
zeum Nauk Przyrodniczych w ysyła dio 
Boliwji specjalną misję naukową, ce­
lem zbadania odkrytych ostatnio ruin 
w okolicach Tiahuanacu, które zainte­
resow ały w ysoce świat uczonych. Na 
pokrycie związanych z  tern kosztów, 
argentyńskie M inisterstwo Oświecenia 
Publicznego wyasygnow ało odpowie­
dnie sumy. Kierownikiem ekspedycji 
naukowej, której rząd Boliwji zapewni! 
daleko idące ułatwienia, został miano­
w any dyrektor Muzeum Nauk Przyro- 
dniczjich, prof. Martin Doallo Juraido.

Zadaniem misji naukowej będzie jedno 
cześnia przeprowadzenie badań etno­
graficznych, dotyczące szczepu indyj­
skiego „Uros“, będącego obecnie na 
wymarciu.

Ada Sari w  Monachium.
Donoszą z Monachium: Cykl mis­

trzowskich koncertów zapoczątkowo t 
tutaj w y s t ę p  naszej rodaczki Ady Ba­
ri, która została przyjęta z entuzjaz­
mem zarówno przez publiczność, jak t 
przez krytykę muzyczną. o---

• I it

Wielki po^ar magazynów „Karnalitu
W czoraj nad ranem w fabryce pa­

pieru i kart do gry „KarPal't“ przy ul. 
Zielonej 20 wybuchł pożar. Około go­
dziny 4.46 dozorca fabryczny zauwa­
żył, że z okien I piętra magazynu, sto­
jącego w podwórzu, wydobywają sic 
płomienie. Natychmiast zaalarmował 
S traż pożarną, po)icję.'i dyrektorów  
fabryki, W exlera i Suessmana, mie­
szkających w  budynku opodal.

W krótce na miejsce przybył pełny 
tabor pożarny pod dov ództwem insp. 
Spaczyńskiogo. Natychmiast p rzystą­
piono do akcji. Cały, duży magazyn, 
pełny kart do gry j prasowanego pa­
pieru stał już w  płomieniach. Ponie­
waż dookoła rozścielił się gryzący 
dym, strażacy musieli ubrać maski ga­

zowe. Gaszenie ognia skończono po 
godz, 8 rano.

Bezpośrednio potem obecni przy 
akcji .ratowniczej przedstawiciele pk>- 
licjC kom. W eber, kom. Bartuzel i w y­
wiadowca Natthali wszczęli śledztwo. 
Ustalono, że fabryka i magazyny zo­
stały zamku ięitie po godz. 16-ej po­
przedniego dnia Zachodzi więc tu c- 
wentualność, że jeden z  robotników 
rzuci1 na ziiemię nłez,gaszony papie­
ros. Od tego tlejącego niedopałka za­
jęły się materiały papierowe w maga­
zynie.

Szkoda, wyrządzona przez pożar, 
dosięga pół miliona zł. „Karpalit“ był 
ubezpieczony na sumę 70.000 dolarów.

Likwidacja czasopisma komunistycznego.
W czoraj policja przeprowadziła re ­

wizję w  mieszkaniu studenta politech­
niki, Włodzimierza Baiasa, podejrza­
nego o  działalność komunistyczną. 
Znaleziono u niego wiele druków pro­

pagandowych. a  ponadto skrypty do 
organizującego się pisma komunistycz­
nego „Nowa Epoka11 w  języku ukraiń­
skim. Skrypty okonfiskawatto, Balasa 
zaś aresztow ana

jiakao zrealizować można jedynie w 
coraz zaciętszej i dzikszej pogoni. Wi­
dzimy w zestawieniu tych światów 
ciągłe kontrasty: rozmyślanie i poś­
piech, pełen zadowolenia spoczynek i 
liasz goniący za efektem ruch, powol­
ność i tempo, pokój i rekord, abnega­
cie i wściekłą walkę o byt.

Podróżnicy i badacz,;, zwiedzając 
kraje egzotyczne — pisze Schrenzel— 
przychodzą z zamiarem szerzenia 
wśród tubylców kulturj, „poprąwierna 
ich losu“. Nie myślą jednak o  tern, że 
ci „liaiubożsj z ubogieli“ są .raczej go­
dni zazdrości, gdyż mają wszystko, 
czego pragną. Europejczycy, obdarza­
jąc dcli swą cywilizacja, przyn-osza im 
wraz z grairiofpnaini i lampami elek- 
trycznemi bakcyl poddaństwa maszy­
nie, jak niegdyś Maurowie przywifżli 
i mi w raz ze s.zkianemi pe-rlami — sy­
filis.

Ci biedni, i nadzy żyją przez cały 
dzień garścią zboża, przypieczonego 
na kamieniu — i to jest właśnie ich 
życzemlcin. W łóczą się, śpiewając i 
gwarząc w poszukiwaniu speclalnej 
gałązki ozy korzonka, by czyścić n e ­
nii godzinami swe wspaniałe zębyy u- 
rab:a;ą glinę, osrmdają sobró skórę, do­
glądają trzody i czynKą to w%zysiko, 
jak dzieci, które się bawią. Mogliby' 
i nieć mleka, gdyby dodi krowyr. mie­
liby miód. gdyby zawiesili ul na drza- 
wie, jarzyny', które rosną tamfljak 
chwasty-, bawełnę, któraby okryda ich 
ciało — ale nie niyśifj o tern i nie czy­
nią tego. Praca nietydko nie iest im 
potrzebna, ale uchodzi \\r ich pojęciu 
za coś poniżającego. Dlatego też w 
PĆgicdzd mają kobetę. która w yko­
nuje 'M-oboty domowe, dlatego pożo- 
staię w ucisku i poniżeniu szczm  Gu- 
rage, najpracowitszy i najczyskzy z 
plemion ab;syńskich.

Niema w tym kraju dokładnych
I. ozb. ani katastrów, ani statystyki. 
Wiadomo tylko, że kraj, zajmu ,acy 
dwa razy większy obszar, mż Niem­
cy. posiana 10 imbonów ludności. Nie 
uprawiając pól, zbierają ALssy^czycy 
więcej zboża, niż potrzebują, nie zna­
jąc hodowli bydia we w ta ró Lwem zna­
czeniu. posiadają wiele trzody. W ędro­
wiec, który z kijem w dłoni podróżuje 
w prymitywny sposób po kraju, znaj­
duje w ich chatach gościnne przyjęcie.

Bitw a nad Marną w  te atrze .
Teatr Narodowy w  Monachium w y­

staw i! w tych dniach z wielkiem po­
wodzeniem dramat sceniczny w  3 ak­
iach Paw ia Józefa Gremersa pt. „Bi­
tw a nad M arną'1, w którym autor na 
podstawie antontycznyCii źródeł urzę­
dowych zarówmo francuskich, jak i nie 
miechich zilustrował poszczególne frag 
mewy sławnej bitw'y.

Sztuka spotkała się z  niezwykle go­
rącem przyięcieni w  prasie, która ja 
proklamuje jako nowy narodowy dra­
mat niemiecki.

POŚCIG ZA ZBIEGŁYMi WIĘŹNIA 
MI.

Brzozów. (Teł. wl.) W  czasie p ug i 
ścig,u z,a zbiegłymi z więzienia Józe­
fem Nowakiem i W ładysławem Mni­
chem z  gminy Harty, pow. Brzozów, 
będący w służbie st. post. Kubiak : 
post. Michalak z Postpol w Dynowie, 
użyli broni palnej, oddając 4 strzały 

j karabinowe. Mnich został ranny w tao, 
gę i ujęty, Nowak zaś zbiegł.

ZABÓJSTWO NA DRODZE POLNEJ.
Gródek Jag. (Tel. wł.) Onegdaj za­

strzelony ztostał przez nieznanego do­
tychczas sprawcę kilkoma strzałami 
rewohyerowemi w głowę j szyję na 
drodze w e Wirocowie Michał Kodłu- 
baj, lat 24, syr. Ivrana i Anny z W ro- 
cow a pow. Gródek Jag. Zabójstwa do 
konano według wszelkiego pra\. dopo- 
dobfeństwa na tle zemsty osobistej. 
Dochodzenia w  toku
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PROF. DR. KAZIMIERZ ROUPPERT,

Akademik - strzelec
Gdy przed W ielka W ojna w „Zwiąż 

ku Strzeleckim" i „Drużynach S trze­
leckich" zaczęła sic młodzież -polska 
kształcić w żołnierce i na oficerów 
Przyszłej armji polskiej wyrabiać, dziś 
Akademicy-Strzelcy inaczej sobie mu­
sza postawić zagadnienie swego orga­
nizacyjnego bytu. Sprawa kształcenia 
wojskowego, ujęta została w  postać 
ochotniczej służby w  wojsku polskiem, 
lepiej zaraz po maturze, a  przed stu­
diami na ław ie uniwersyteckiej, w 

razie zaś niemożności odbycia wojska 
wprost z ław y szkolnej, do ukończo­
nych słudjach uniwersyteckich. Co 
ma tedy wypełniać życie organizacji 
akademickich Oddziałów Strzelca? 
Mają one być tymi terenem właśnie, 
na którym  sie zejdą i będą współżyć 
oba. typy dzisiejszego Akademika- 
S trze! ca; podchorążego rezerw y z 
„cywilem". Z natury rzeczy pod­
chorążowie beda rej wodzić. chodzi 
tedy o to. by nie w e wszystkiem! Bez 
sprzecznie musza oni ton nadawać w  
dziedzinie: strzelania, m usztry i kon­
nej jazdy; jeszcze bardziej musza u- 
żyw ać ł nadużywać swego, autorytetu 
w kierunku zadem onstrow ana „cywi­
lom" cnót karności i ducha egzeku­
tywy,, wyniesionych z wojska; w  spor 
towem życiu akademickiem mogą 
prym trzymać, ale me musza bo nie­
jeden ..cywil", lepiej od nich i w  pił­
kę nożna i w tenisa zagra, nie mó­
wiąc o ping-pongu, bilardzie, koszy­
kówce lub siatkówce, aJbo nartach. 
Za to w  dziedzinach, wymagających 
wysiłku mózgowego i pracy myślo­
wej oderwanej , muszą podchorążowie 
nadrobić to, co im z głowy w czasie 
służby woiskowej wywiało, a bez cze­
go na uniwerku ani rusz i Tu górują 
„cywile" i trzeba z nimi nietylko ra­
zem uczyć sie do wykładów, i na te 
ostatnie chodzić, ale w  św iet'łcv strze 
leckiei trzeba wieczory dyskusyjne 
wypełniać wymianą myśli, nie stronić 
od gimnastyki myślowej, inteillektual- 
nej. a dbać o piękna formę zrozumiałe 
go wszystkim w ysłow ienia! Niech 
Akademik-Strzelec mówi nic wiele, 
ale mądrze! Co powie., niech będzie po 
dane w sposób zrozumiały a  w piękna 
ubrane formę! Kult m owy ojczystej 
jest pieirwszem przykazaniem dla Aka 
denników i w  tej d re d  dnie zabłysną 
z pewnością podchorążowie, boć na­
wykli słuchać i rozkazy wydawać, a

jedno i drugie styl kształci. Z zetknię­
cia sie wymienionych dwu elementów 
oczekujemy w  życiu akademicko- 
strzeleckiej świetlicy narodzin nowego 
tyipu polskiego akademika, typu przy­
szłości. k tóry  n-owoczesnemi metodami 
przysposobienia wojsk, i wychowania 
fizycznego wyrzeźbiony, będzie jednak' 
miał głowę na karku ,i ją. dumnie 
wyniesie,, pomny, że samokształcenie 
obok nauiki uniwersyteckiej dobrze tc 
głowę umebluje. Starodawny ideał 
grecki, zaklęty w w yrazach „Kalos 
K‘agatos". oto co mi się roi w m arze­
niach. gdy głowię sie nad tern. czego 
nasze dziś d la . -jutra od A-kadeniika- 
Strzelca wymaga.

Winienem tu jednak ważne zastrze­
żenie: nie zalecam tego kultu piękna i 
dobra jednostkom. Pragnąłbym, by 
ogół strzelectw a uniwersyteckiego- ku 
temu ideałowi zmierzał, realizując typ 
-człowieka, zaklęty przez ras-e anglo­
saska w  w yrazie Geutełman, który, w  
dobrem zrozumieniu odpowiada no-

dla jutra.
wocześ-nie postulatom, jakie stawiała 
starogrecka kałokagatija. Tyle dla sie­
bie. a przez t.o i dla całego Społeczeń­
stwa. . C zy . jednak dzisiejsze społeczeń­
stwo do tego typu dorosło? Nietrap- 
niy się tern pytaniem, róbmy .swoje, 
a na odcinku naszego frontu ku spo- 
leczeństwu dbajmy o  to, by w  pracy 
ogólnej nie zaniedbać udziału w  pra­
cy twórczej dla Państw a! Znów pod- 
chorażak pokieruje w tern cywila­
mi. bo i wiadomości w  (ej dziedzinie 
ma więcej i nastawienie jego życia w  
czasie służby wojskowej było: „W szy 
stko. dla Państw a!" Zatem w yw ody 
me zakończę za strzeżeniem, iż wie­
rzę najmocniej w najwyższa wartość 
takiego właśnie typu akademika-pań- 
stwowca. jakiego pragnąłbym widzieć 
i słyszeć narazić w  świetlicy akade­
mie ko-strżeleckici. a potem najrychlej 
w  toku tworzenia - polskiej -rzeczywi­
stości wedle państwowych racvj sta­
nu.

Kronika Okręgu V !.

P ro ś b a  t f o ł f t m  Piłiudskśego
Sekretariat osobisty p. ministra 

spraw wojskowych Marszałka P 'łsud- 
skieg-o otrzymał następujący list, któ­
ry jesteśmy w możności opublikować;

„Jaśnie Wielmożny Panic M arszał­
ku! Bardzo prosimy o pozwolenie zor­
ganizowania Strze.ca. Chłopcy, któ­
rzy mają wstąpić są: 'a Krzysztof Śli­
wiński mam łat 10 i organizuję tego- 
Strzelca, Reszta ich nazyw a się: W i­
ktor Sitko ma 10 lat, Bolesław Sewe­
ryn ma 11 lat, Michał Gzyl ma 10 iat, 
Fdward Janas ma 11 lat, Krzysztof 
Gzyl ma 8 lat. W ładysław Sitko ma 8 
lat, Jan F ela  ma 10 lat. W ładysław 
Seweryn ma 9 lat.

Ponieważ nie mamy broni, prosimy 
r\ pożyczenie dziewięciu wiatrówek, 
które za dwa lata oddamy. Dia.ego 
proszę o wiatrówki, bo moi żołnierze 
•-n ra  broń prawdziwą za mali. Proszę 
mnie z-r-obić starszym, czyli mi nadać 
.akąś szarżę.

Jak nam J-WP. M arszałek to zro­
bi. to- obiecujemy być dobrymi żołnie- 
m nni jak dorośniemy. Nasz zastęp na. 
zwiemy imieniem Pana Marszałka. _

Przesyłam y słowa szacunku, cześć! 
Rajsko, p. Swoszowice pod Krakowem [ 

Krzysztof Śliwiński."

BIŁKA SZLACHECKA, pory. L w ó w  
O płatek. Staraniem  kom endanta m iejsco­
w e g o  oddziału Związku Strzel., oh. M icha­
ła. Kub-owa. odp yl s ię  opłatek strzelecki. 
W  pięknie udekorow anej św ie tlicy  oddzia­
łow ej zebrali s ię  strze lcy  w r a z  z  zapro­
szonym i gośćm i. Na w stęp ie  uroczystości 
przem ów ił prezes oddziału eb. G. M ajew­
ski, k tóry w y k a za ł, że  choć istnieje ''‘■Pol­
sce  szereg  sto w a rzy szeń  i organizacyj, to 
jednak najpożyteczniejszą, zarów no dla,; 
P aństw a, jak i społeczeństw a. —  jest or ­
ganizacja. strzelecka . Ż y czy ł następnie  
Związkowi, Strzeleckiem u d a k /e i  p om yśl­
nej pracy — o ta z  łarnal s ię  opłatkiem  
z  każdym strzelcem z osobna — a mial 
ich spory zastęp, bo aż siodrndziesięciu.

W śród m iłego nastroi u przem aw iał zkolci 
m iejsco w y  ob y w a te l Antoni Zakałek, któ­
ry  rzeczo w o  i dobitnie scharakteryzow ał 
doniosłą rolę Związku S trzeleck iego , oraz 
jego T w ó rcy  M arszalka P iłsudskiego.

W zniesion y  przez m ów cę ok rzy k : na
c z e ść  R zeczypospolitej P olskiej. .Tej P re­
zydenta i M arszalka P iłsudskiego, zebrani 
grom ko, trzykrotnie pow tórzyli. R esztę
czasu  spędzono na odśpiew aniu  kolend
i szeregu  p iosenek  strzeleckich  j toastach  
w zniesionych praez -gospodarza tut. p. M i­
cha ła  P a czk ow sk iego  na c ze ść  starosty , 
pow . p. Eckha.rdta. prezesa  oddziału ob, 
M ajew skiego i pow . kom endanta P . W „
Sienk iew icza  Jt U koronowaniem  ca łości tak 
sym p atycznego  w ieczoru  b y ła  zabaw a  
taneczna.

N a sz c ze g ó ln e ' uznanie Z w . Strzel, za­
sługuje m iejscow y kom endant posterunku  
P ol. P aństw ., p. S tan isław  S itasz , który 
dokłada "10 10  starań ‘z  sukcesem  m oral­
nym  i m aterialnym  dla lut. oddziału.

R ów nież m iejscow y  proboszcz ks. A. 
C zw aczk a ponosi w ie le  zasług, sz c ze g ó l­
n ie  nad strona finansow a, pokryw ając  
w sze lk ie  w yd atk i oddziału Z. S., będącego  
w  pełni rozw oju. . A. Z-

ZBOISKA k, L w ow a. Turnie) sza ch o w y .
W  c za s ie  od 10 listopada ub. r. do 13 
styczn ia  193-5 T.. rozgryw ano 1. turniej 
sza ch o w y  o . m istrzostw o oddziału Z. S. 
w  Zboiskach. na. rok 1933. Do turnieju 
zg łosiło  s ię  10 uczestników', którzy roze­
grali po d w ie partje. P ierw sze  m iejsce, 
oraz ty tu ł m is tr z a : zd ob y ł ob. M essner  
Edw ard, zdobyw ając 17 pkt. na 1S m ożli­
w ych . II. m iejsce obyw . Surm ak Jan.'z 14 
pkt., ł l l  i IV m„ podzielili s ię  ex aequo  
ob. Gercz.uk Cz.’ i ob. Siippart T adeusz  
10 punktów.

Sokołów ka k- Bobrki, Opłatek. Dnia. 8 
styczn ia  b. r. odbył się  w  tutejszym  o d ­
dziale Z. 5 . opłatek, urządzony staraniem  
Zarządu. P iękna sala Domu- Ludow ego  
w ypełniła, sic  po brzegi członkam i, oraz  
sym patykam i Związku- Na u roczystość  
p rzybył także  kom endant P, W . w  Bóbrce, 
p. kpt. T. A ntonow icz. Zebrani w ysłu ch ali 
szeregu  podniosłych przem ów ień i w  ser­

decznym  nastroju spędzili niedzielny w ie ­
czór, troczeni od-była się- zabawą taneczna,

.BKOSZNIÓW -  KR ECHO WICE- pow iat 
Dolina. Z żęc ia  oddziału. Dnia. 8 styczn ia  
1933 r.. Zarząd oddziału urządzi! opłatek  
dla oddziałów  m ęskiego' i żeńskiego i k lu­
bu sp ortow ego . P o przem ówieniu ob. pre­
z esa . które zakończył der rykiem  na c z e ść
M arszalka P iłsudskiego, przy łamaniu 
tradycyjnego op łatka  sk ładano sob ie  w z ą .  
jemhie życzenia: S trzelcy  - i  strzriczynie
zainscenizowa.li kolenri-ę „Już północ biła". 
Wieczór upłynął b. "sym patycznie, przy  
dźwiękach m uzyki, kolend, pieśni s trze lec ­
kich. R olę gospodyni pełniła refer, W ych. 
O byw . ob. K ościów ow a. z pom ocą ob, Ro- 
pów uej i strrelczyu .

ŻÓŁKIEW- R ew ia A. O- l .  8 . W* dniach  
4 i 5  b. m. w y s ta w ił zesp ó l amatorski
Akadem ickiego Oddziaju Związku S trze ­
leck iego  w  Żółkwi, rew ję p. i . ,  „Jutro b ę ­
dzie lepiej". B o g a ty  program , bo sk łada­
jący s ię  z  18 pktów . przez c a ły  c za s  ba­
w ił w id zów . R ew ię  uznać n a leży  za bar­
dzo udaną, zaco  w y k o n a w c y  zyskali dużo 
uznania. P odkreślić  też  na leży , że tem aty  
p oszczególnych  sk eczów , i obrazów , zo­
stały- opracow ane przez . v  Jasne s iły , 
a w  szczególności- przez ob. ob. S tan isła ­
w a  H uńkę i  K azim ierza Z am orskiego, zaś  
kom pozycje m uzyczne przez P. Sośn i-
ck iego. kapelm istrza ork iestry  ginm. W y ­
konaw cam i strony m uzycznej, bvli c z ło n ­
kowie. zespołu  sm y czk o w eg o  ork iestry  
6 p. strze lcó w  k o n n y ch -w  Żółkwi-. Rze.cz 
cała  . r eży sero w a ł ob. S tan isław  Huńka.

,któremu n a leży  pogratulow ać uzyskanego  
sukcesu . P rzez  k ierow nictw o lą im prezą  
z y sk a ł sob ie ob. Huńka dużo syfflpatji 
i przed staw ił się , w , p ierw szym  tym w y ­
stępie w  Żółkwi, jako bardzo uzdolniony 
aktor i  reżyser. R ew ję przygotow ano bar­
dzo stara-:!,nie w  ciągu  '2 m iesięcy , w śród  
nader trudnych w arunków . P rób y  odby­
w a ły  s ię  p oczątkow o w  sali posiedzeń  
Wydzi-a.ht pow . W skutek zajęcia tej sali 
przez U rząd R ozjem czy, przen iesiono się  
do lokalu Ogniska nauczycielsk iego, sam o  
•zaś w yk onan ie  odbyło się  w  sali ..Sokoła". 
M ów iąc o  sali stw ierd zić  należy, że  naj­
w ięk sza  bolączką Żółkw i jest brak odpo­
wiedniej sali d la urządzania 'podobnych  
imprez. Są w p raw dzie  2 "sale w  Ż ółkw i:
„Sokoła" i „G wiazdy". Ostatnia, jest na
obecne warunki za szczupła , uzyskanie  za ś  
pierw szej za w sze  połączone jest ze  znac?- 
<t;emi trudnościam i, chóćby dlatego, że  jako 
sa la  gim nastyczna u le  z a w sz e  jest w  o d ­
pow iedniej ch w ili-w o ln a . C zas, b y  zatem  
pom yśleć  o sali w  którejby się  m ogło  
skoncentrow ać cale ży c ic  kulturalno- 
o św ia to w e, bez w zględu  na zapatryw ania  
polityczne. A. K-

T A F N O P O l. pow iat. N ow e oddziały.
W ■ Czothańs-zczyżnte oraz Iw aczow ie  ctoł- 
nym , pow . Tarnopol, zaw iązano oddziały  
strzeleck ie , które w z ię ły  s ię  raźno do pra-

w  ka żd e j św ietlicy strzeleckiej c z y t a j c i e

„ S ł o w o  P o l s k i e "

e y  organizacyjnej. Zaznaczyć należy, że 
dotychczas za łożen ie odd zia łów , w  w y .  
m ienionych m iejscow ością  d i spotykało  s ie  
z  przeszkodam i ze  stron y  mlodzs-eży ru­
skiej. terroryzującej m łodzież  polską.

TARNOPOL. Kurs rolniczo . oświatowy.
W yd zia ł P ow iat, w  Tarnopolu przy w sp ó ł­
u d z ia le  xM. T. R. i W ydziału  rolnego U rzę­
du W ojew ódzkiego larnoplskiego zorgani­
zow ał kurs rolniczo - o św ia to w y  dla 40 
słuchaczy , członk ów  Związku S trzeleck ie­
go. O tw arcie kursu nastąpiło dnia 11 b. m. 
W y k ła d y  trw ać będą 2 m ie s ią c e -z  zada­
niem p rzygotow ania  strzelców , na p rzo ­
dow ników  życia  społeczn o  -  gosp odarcze­
g o  ńa w si.

Kronika Okręgu X.
KRYSO WICE pow. Mościska, Opła­

tek. W dniu 8 stycznia 1933 odbył się 
w Rrysowiicach, powiat Mościska, o- 
©latek urządzony s ta n d e m  miejsco­
wego żar,ządit Oddziału Związku
Strzeleckiego i Koła. Młodzieży -pod 
kierownictwem v. Jana Kawy, . miej­
scowego kierownika, szkoły.

Uroczystość między innymi zaszczy 
c:'i: p. h-r. Stadnicka oraz inspektor 
szkolny ob. U rbański,, reprezentując 
•jednocześnie jako wiceprezes. Pow ia­
towy Zarząd Związku . Strzeleckiego. 
Uroczystość zakończono mocfiem. prze 
mówieniem ob. inspektora Urbańskie­
go, który podkreślił dodatnie wyniki 
pracy strzeleckiej, zw łaszcza kultural­
no-oświatowej na tut. terenie, apelując 
■o dalszą niezmordowana i nieustająca 
w t ym kle ranku pracę dlą dobra Pań­
stw a. Kończąc wzniósł okrzyk na 
cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
P-olskie.i, Pana Prezydenta i Marszał­
ka Piłsudskiego-

KRZYŻ STRZELECKI.
Zaizad Główny Związku Strzelec­

kiego projektuj"© utworzenie odznaki 
honorowej Związku Strzeleckiego p. n. 
„Krzyż Strzelecki". Będzie on nada­
wany za zasługi położone na polu 
zwiększenia sił wojennych państwa 
przez ruch społeczny strzelecki.

Krzyż Strzelecki będzie posiadał 4 
k la s y ,  i z których pierwsza, ma być no­
szona na 'szyji- Następnemr klasami 
jest Krzyż: złoty, srebrny i broniowy 
7. orzełkiem strzeleckim i inicjałami L  
S. Krzyż ma być noszony na. wstąż­
ce jedwabnej, zkloneu z -bialemi ptu- 
skaipi. Krzyż posiadać będaie •specjal­
ną Kapitule j nadawany będzie raz do 
roku w dniu 6 sierpnia,

RADJO.
Audycje strzeleckie w  styczniu.

W  piątek, dnia .20 stycznia br. godz- 
17.25—17.30 komunikaty. W Piątek, 
dnia 27 stycznia br. godz. 17.25—17.35 
pogadanka w  opracowaniu referenta 
prasowego Komendy Okręgu • Z. S. Nr. 
Vi.

ZWOLNIENIA.
Z diiiiem 1 stycznia br. kwatermistrz 

Komendy Okręgu Związku Strzele­
ckiego Nr. VI. p. Antoni Gleiscner zo- 
stał z  funkcji tej zwolniony.

ILE „ODZNAK STRZELECKICH" 
ZDOBYTO?

Sport strzelecki staje się z każdym 
dniem wśród naszego społeczeństwa 
popularniejszy i z  każdym dttfem co­
raz ’ więcej osób zdobywa ustanowio­
ne przez naczelne władze strzelectwa 
— odznaki strzeleckie.

Według ostatnich danych złotą od­
znakę strzelecką klasy wyborowej 
zdobyło w  przeciągu ostatniego roku 
80 osób, zaś -złotą odznakę pierwszej 
klasy 1445 osób.

Pozatam w  terenie miejscowe wła­
dze Z. S. dziesiątkom tysięcy osób' 
nadały odznaki strzeleckie niższych 
stopni.

■---- o—
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jerzy k r z e c z u n o w ic z .

Rewelacyjny projekt p. Milhaud,
protesora uniw ersytetu w  Genew ie.

Motto; NieWoino imptwru, mewcl* 
no, eksportu, niewoln>v pa­
szportu, cóż nam wolno'.'

Światowy ikryzys, ekionomiczny, 
lfwajucy tuż od prżeszło 3 la t stal ślę- 
v*‘ ostatnich czasach osia zaintereso­
wań nietyiko raohuwcńw. alo ł szćró- 
:;iej publiczności. Dotychczas jednak 
!'ikf nic umiał poddać konkretnych i 
Wykonalnych środków zaradczych, 
I;onieważ nie zdawano 'obie dość jar 
Nip sprawy z  istotnych przyczyn anor 
inilńfKo przedłużania sic obecnego 
kryzysu. Odpowxediz..na..lc gj.andn.ie-.. 
!|ie. od którego ro,związania zależy 
[-Wć może samo istnienie ustroju Kapi- 
D.listyczaego i ' uchronienie świata 
iirzad zalewem komunizmu, dał orol. 
MilhftU z Genewy w  swoimi nianie' 
•uozejmu złota". ■

Pian ten w yw ołał sensacje w Gene­
wie i w  święcie swośą nic+zwykiu. jak 
na techniczny projekt, prostota i logi- 
'ftt. AbyHzrozumitć plan nr&f. Milhauda > 
'rzeba obok elementarnvch wiadoma- 
i-ci z dziedziny ekonomii przyrom nieć 
»bhie genezę kryzysu.

•Śledząc histerie o-statniogo kryzysu, 
widzimy, że na w iosno 1931 r. zaczęły 
•••Ij. iuż pojawiać oznaki poprawy kon- 
iuiiktury. gd '-.'nasle kredytowo i wa­
lutowe' u rzes ilw e  soowodowało para- 
liż-handiu . 'międzynarodowego i;ostra. 
recv.dvwe hryz'vsu'. Przvnnmrn»tiTv so­
bie pokrótce iak sio to .stało, rozpa­
trując łańcuch przyczyn i skutkowe 

1. Zniżko cen światowych 1929--31. 
B. Kryzys zaufania 1931 r
a) zachwmmo się Bodenkreditan-' 

Sfąltu we Wiedniu;
b) krach śniaszacosn. mu z poiiiocą ... 

Icrodiranstaltu:
c) niewypva|alnciść zaangażowanych 

'‘■'Austrii .i Europie środkowej. Nie­
miec;

dl deprecjacja funta i wahit z  nim 
wiązanych. -wskutek zamrożenia kre­

dytów angielskich w Niemczech.
o. Wojna ekonomiczna.
W ogromne> większości państw dłti- . 

zniczy eh:
a) zniżka oeu towarów spowodowa­

ła zniircjszemc dopływu dewiz zagra 
uicznych i złota ze salda bilansu han­
dlowego;

b) równocześnie kryzys zaufania 
1931 r. spowodował wymawianie kre­
dytów’. a wice zwiększenie płatności 
dłiigćw zagran-cziiych.

Ergo tmiie.i dewiz, a. więcej zdatnych 
długów.

Ażeby zahamować odpływ-’ dewiz i 
z-łetu do 2 wielkich (USA.. Francja) 1 

małych (Szwajcaria, Holandia, Bel­
ują). państw wierz,ycielskich i aby 
Przywrócić zachwiana równowagę bi­
lansów Płatniczych.- musiały państwa 
u łożnicze zwiększyć eksport przez 
dumping i deflacje, lub zmniejszyć hn- 
irort "wzmocnieniem barier celnych t 
restrykcjami. dewizowemi. Sztuczne 

większenie podaży przez dumping 1 
tfcilącS połączone ze sztu-cznem 
zinn;ejszeniein popy im przez r&strykcie 
celne i dewizowe, wywołuje douowita 
zniżkę ecu. ta ostatnia powodując 
umniejszenie dopływu dewiz. zmusza 
do- zaostrzenia reglementacyjnych 
śr-odkówy które znowu' akcentują zniż­
kę cen — jed-nein słowem błędne koło, 
które byłoby, grotesk-owejn. gdyby' nic' 
było tiagieznem. Równocześire nań-' 
siwa wierzvciemskie w  znitftraniacli z 
i.rudnoiśc;amł budżetówe-nii zauominaiią 
o tej kapitalnej prawdzie, żc 
■ ksT-oriu jes-t import. a nie im samym 
szkodzące gromadzenie złota; mimo 
■o tamują barierami oelneuri unuort z 
iiaustw dluiżiucz-yeh, przez co ódbie- 
taia tvnt 'ostatnim jedyny sposób zdo­
bycia dewiz i złota nu /anvaceu:e dłu­
gów zagranicznych. (Skutki: morato-
rtum Hoovera. niewypłacalności itp.).

4. Paraliż handlu zagranicznego.

Bpwyiei Opisana wojna ekonomicz­
na wywołuje obecnie, jak wiaoomo. 
praw ie zupełne zahamowanie handlu 
zagranicznego i u na dek gałęzi gospo­
darstw a pracuiącycl; dla Zagranicy.

5. Przesilenie na rynku w ewnętrz­
nym.

Zanik siły nabywczej ludności żyją­
cej z  produkcji dla zagranicy powo­
duje zmniejszenie popytu na tow ary 
rynku wewm e tr zn eg o. zaczem idzie 
stagnacja produkcji pracujące! dla te­
go rynku, zniżka ‘cen, bezrobocie, u- 
padiłośei i ogólna katastrofa gjosnoda"- 
cza.

Zreasumujmy punkty 3. 4, 5;
Paraliż handlu zagranicznego i n m - r 

.silenie l a  rynku "wewnętrznym sa sku­
tkami wojny ekonomicznej.

Woród^ekonomiczna jest konieczną 
konsekwencją potrzeby tódobywa de­
wiz lub złota na zapłacenie długów 
..'.■agranieznycli i importu, a to beż na­
ruszeniu 'krajowego zapasu dewiz 1 
złota, będącego gwarancją stałości wa­
luty. Wojna ekonomiczna droga for­
sowania eksportu i zmniejszenia im­
portu jest. w brew  rozpowszechnione­
mu mniemaniu, obiawem uczciwości 
państw dłużnie zych. które chcą w.

wszelka cenę zdobyć dewizy 5 złoto 
ua wywiązanie się ze swych zobo­
wiązań, a  to mimo zniżki cen świato­
wych. stanowiącej, jak wiadomo, zwie 
kszenie realnego ciężaru długów i nie­
słuszna premię dla • wierzyciela 

Wobec tego i tu dochodzimy do fmi- 
dfinentam-egł wniosku: dla zaradzenia 
sytuacji trzeba usunąć Przyczynę zła 
— potrzebo zdobycia: dewiz lub złóia 
na regulacje niiedżymarodo-wych zobo 
wiązań, te 'po trzebę, która powoduje 
woine ekonomiczna, a zatem paraliż 
handlu zagralrczne,go. a zatem przesi­
lenie na rynku wewnętrznym, a zatem 
niemożliwo'''' poprawy koniunktury i 

'p o g o rsz '- '-  kryzysu. Po postawieniu 
tego wniosku jasna 'sfaJe sie dla nas 

•cełowość planu prof. MThaucg który 
projektuje nie mmei nie więcej -jak 
wv-'łi,miH-o\van!& dewiz i */ło*a z w y­
miany międzynarodowej. Ten „r o zenu 
żlo ta“ nraiby  trw ać aż do powrotu 
MÓnuahięjj sytuacii gospoda rozaj. Po- 
czein .rn.-/strzv0'ii;etr'bv  usiateozire o  
utrzyinaniu „svs'einu Mńhpudff lub o 
powr.oc!e do dNypego ustroju wym ia­
ny międzynarodowej.

(Dek. nast).

ł j i z d  ifis lru k ie n w  L O P P .
YV ostatnich dniach odbył się we 

Lwówie w budynkach LOPP. w Syg- 
uiówce Zjazd pow.atowych instrukto­
rów LOPP. województwa lwowskie­
go.

Zjazd zagaił ninuni-em prezesa iwow 
skiegc Kormt&tu Wojewódzkiigo L, O. 
P. P. iuż. Rybickiego dyr. mir. 'Eger, 
p&czem wygłosił referaty; o obronie 
przecwlotniczo-gazowcj k»aju ,i o kom 
pctenolacli LOPP., oraz jej program:- 
na rok 1933. Zk-olei referent Wiljmaiin. 
omówił nadesłane sprawozdania i w y­
głosił referat o możliwościach organi­
zacyjnych LOPP., inspektor Hungen- 
dorf o metodach szkolenia i celach 
kursów LOPP., inspektor Kochanow­
ski o obronie przeciwlotniczej czyn­
niej i instruktor jakimowc-z o aiode- 
larstwie i .szybownictwie.
. Po referatach wywiązywała Się ży ­
wa dysausia, w której delegaci i ins- 
truktoroiyi-e powiatowi LOPP. dorzu­
cali swe uwagi o sposobach pracy ! 
spostrzeżeniach z terenu poszczcgc ■ 
iiyc-h imwiatów.

Obrady zjazdu, stojące na bardzo 
wysoki-m poziomie, świadczyły o du- 
żeni zaintCiresowaniu instruktorów 110- 
wemi zdobyczami Kom-iietu Wojewódz 
kiego L. O. P. P. we Lwowie i wska­
zały iia dalszy rozwój tej instytucji, 
która na terenie województwa iw-o-u 
skiego rok 1932 zamknęła liczba ok. 
1250 Koi (wobec 720 z r. 1931) i ok. 
95.0Q(> członków (wobec 59.000 z r. 
1931).

Z  Wojewódzkiej Komisli dl? Spraw Kclonij Letnich.
P rzeć  kilku tlniaiiii oilbylp się  pod p rze., 

w oduictw em  naczelnika Wydzi-ału pracy  
opi&k - jfii dra Francir-zlo. yzkodzińsldego. 

W ojew ódzkiej Komisji dla spraw koionij 
l.emlcli-

Z w yczerpującego referalu . dty.vildzie-Ii- 
śm y s|e  o pięknym 'bardzo' wyniku akcji

k o lo n ii: letnich w  sezom e 1932 roku. W  se ­
zonie tym  urządzono ogółem  154 kolonii 
subw encjonow anych z  kredytów  M inister­
stw a  O. 5 .. w  czem  w y p o czj n k o w \ęh  ko­
lonii 107, leczn iczych  5, oraz 42 półkolonii. 
W  kotoajutli tych b r a ło . udział ogółem  
15,089. kolon istów , z czeg o  9.252 dzieci na

W
lotnictwa.

W  dziedzinie komunikacji lądowej 
wynalażek lokomotywy poprzedzi.” uży 
cie motoru spalinowego, \V lotnictwie 
ma się rzecz odwrotnie. Technika lot­
nicza pragnie obecnie zastanie motor 
maszyna parowa. Amerykański inży­
nier Harald E. Johnson z Akron w  
Ohio wynalazł motor parowy, któiry 
inożnaby zastosować zamiast motorów 
benzynowych- używanych obecnie do 
aeroplanów. Loty próbne w ypadły 
bardzo i pomyślnie.

Samolot, poruszany para ma iuż w 
najbliższym czasie rozpocząć lot okrę 
żny przez Stany Zjednoczone, aby 
udowodnić, żc motor parowy nadaje 
bę doskonale do długodystansowych 
lotów.

Maszyna składa się z  kotła nroduikii 
jącegc parę. oraz z części napędowej 
i waży około 130 funtów. Generator 
pary o wysokiem napięciu składa sie 
z k o tła . oryginalnej konstrukcji i z sze­
regu rur. Kocioł ogrzewa palnik bunzo 
new ski. Jako paliwa nżvwa sie ropy 
naftowej. '

Otrzymana w  ten sposób par-e kieru

•je się do dw,u cylindrów. Siia jej słu­
ży do obracania Śmigla. Ilość obro­
tów dochodzi do 1250 na minutę.

Nowy motor przewyższa pod -wielu 
względami mśfoir benzynowy Praca 
jego jcsri ciclia, co nia niezwykle do­
niosłe znaczenie w lotnictwie wojsko- 
wum.. Wynaiazca zapewnia, żc z pun­
ktu widzenia technicznego, motor pa­
rowy ma również wiete zalet. Przede- 
wszystkiem. jesi znaczmt trwalszy, 
powtóre wymaga bardzc niesk-Oimpli- 
kowauaj obsługi, po siada też minimalna 
ilość części ruchomych. Pożatem. unio 
żliwia oń start przy kaiżde.i pogodzie, 
wyklucza niebezpieczeństwo wybu­
chu. i daje możność łatwego porozu­
miewania sie z ziemia przy pomocy 
radja — ponieważ w  razie posługiwa­
nia sie motorem parowym z aeroplanu 
zostaje usunięte magneto o wysokiem  
napięciu, -które utrudnia posjugiwanie: 
sie radiem. Motor parowy jest nieza- 
woduy i nie psui© sie tak niespodzia- 
ui e. iak debkatne motory spalinowe.

Może zatem wkrótce ujrzymy lata- 
iace w pęyjĘetrzu lc'komotywy.

w  w iększych  
szczególn ośc i

Wiadomości sportowe.
W YJA ZD DOKSERÓW  LECHJ1 

WILNA.
DO

Drużyua bokserska LKb. Lcchia z o sta ­
ła zaproszona na dwa m ecze do W ilna i 

c e le m  •’ 1' B iałegostoku. .Drużyna Biató-ziclo-n-ycłi, 
która sukcesam i w  K rakowie i na Śląsku  
godnie zareprezentow aia  p ięsciarsfw o hv„ 
typi razem  rów nież w a w łażę  s le  - iak naj­
lepiej ze sw eg o  zadaniu.

OTW ARCIE PIERW SZEJ SKOCZNI NA 
WOŁYNIU.

W  niedzielę otw arta  została w  K rze­
mieńcu na W ołyniu pierw sza skocznia nar 
ciarska, w ybudow ana staraniem  zjednoczę  
uia organizacyj sp ołeczn ych  pow iatu krze

Rozegrano p ierw szy  
bieg narciarski na 11

kon-
klm.

m iuiieck iego. 
kurs skoków  
W konkursie sk okow  z w y c ięży ! Lankosz  
Józef z  KTN. skokiem  27 m. i notą 18,625 
przed T eysserein  i M otorkoweui. P oza  
konkursem Latikoaz osiągnął 31 m.. a w  
czasie  próbnych sk oków  pobił rekord sko  
czni, uzyskując 34 m.

B ieg narciarski ua l i  km. zgrom adził 44 
zaw odników . Z w y cięży ł rów nież Lankosz  
w  ciągu 44:35 sek. przed T eysserein  45:47. 
W  trzeciej klasie p ierw sze m iejsce zajął 
Stefaniuk w  czasie  52:61.

Na otwarciu obecni byli w icew ojew od a  
p. M ikołaj G odlew ski, d -ca  brygady KOP 
płk. dvpl. Krasicki, kom. okręgu P W . i

pń ikobn jad i urządzonych
ośrodkach bezr.obcia w  
w m ieście L w ow ie.

O gólny koszt urządzenia '.Ysżystkiich k o ­
lonii w yn iósł 431.206.98 zł. na pokrycie  
którego ' z ło ż y ły  się  op łaty  kolon istów  
w  kw ocie  101.954.04 zł., subw encje z  kre- 
cjytów M inisterstwa O. S. w  kw ocie  
75.000 zł„ Z w iązków  Sam orządow ych  
w  ł-w ocie  27-376 zł., instytucyj sp o łecz ­
nych w  k w o cie  115.356.78 zł., oraz inne 
drobniejsze w p ły w y  w raz z funduszami 
w łasnem i organizacyj. urządzających kolo. 
uje. W  przeprowadzonej dyskusji stw ier ­
dził naczelnik dr. Szkodziński w ie lk ą  p o ­
praw ę ma polu pracy kolonijnej i to za -  
■r4wno pod w zględ em  organizacyjnym  jak 
i. gosp oda iczym . Dow odem  tego  jest fakt, 
że  w  roku 1932. przy nieznacznej różnicy  
k o sztó w  urządzenia kobnij nieprzenoszą- 
cej .30.000 z ł. w  stosunku du k w o ty  kosztu  
w  1931 r. umie-szczoiio na w szystlń ch  ko- 
rptjach 8.269 dzieci w ięcej. R ów nież  
w  dziale w y d a tk ó w , na adm nistrację  
stw ierdzono znaczna popraw ę, w skutek  

ń z e g o  znacznie w ięcej niż w  sezon ie  ubie- 
gtym  wydatkow'ano na ży w ien ie  koloni­
stó w  W  dalszym  ciągu dyskusji poduie. 
cio-n-o z ł  uznaniem działalność M iejskiego  
Komitetu Opieki P ozaszkolnej w e  L w o­
w ie z p. prezyd en tow a D rojanow ską ua 
cze le , który na polu pracy kolonijnej, przy  
niewielkich funduszach, osiągną ł piękne ręr 
zu ltaty  pod w zgledem  liczbow ym  dzieci, 
tern cetm icjsze, że  na półkoloniach tych  
um ieszczono bezpłatnie dzieci bezrobotnych  
rodzin.

W w yniku debat postanow iono w  b ie ż ą ­
cym  sezon ie  d ą ży ć  do w ysłan ia  na kolom.: 
tyzgjfcdpiie' półkolonie jak najw iększą licz-bt 
dzieci przed ew szystk iein  bezrobotnych.

W F. kpt. Zieliński, , m iejscow i sta ro sty ,  
prezes lw ow sk iego  Związku N arciarsk ie­
go craz  przedstaw iciele w ładz i irzędów . 
W idzów  z e b r a ła 's ie  rekordow a ilość prze­
sz ło  6.000.

M E M O R JA t POR. WOYCICK1EGO
W  niedzielę rozp oczęły  się  w  Zr.r,op; - 

uern tradycyjne zaw ody  o memórjał śp. 
por, W oyoick iego, odb yłv  się  trzy biegi 
narciarskie na 15 kim. dla panów . 8 kim 
dla pań i  junjorów uraz 30 kim. dla woj 
sk ow ych  i cyw i.n yzh .

W  biegu na 15 kim. złożonym  i o tw ar­
tym pierw sze m iejsce zaiął M arusarz Sta 
niisław (SNrT T f  w  „za ie 1 godz. 2 min. 
9 sek., 2) Skupień (SN PT T ) 1:2:51, 3) Mu 
rusarz Andrzej 1 :3:5ó.

B ieg  pań i )  Polanków na B ronisław a (So 
kół) 39:43 sek., 2) Statków na Zofia (S. N. 
P. T. T.) 40 44. 3) H otarska Anna ((Strze  
lec) 42,3.

B ieg junjorów: 1) Adam G iew ont (W i­
sła) w  bardzo dobrym  czasie  35 mim, 2) 
Boęnenek Jan (W isła) 35,30, 3) G ołębiow  
ski (S trzelec).

W  biegu na bu. kim. 1) Czech \J f lp y -  
słuw  (Sokół) 2 godz. 29 min 7 sek.. 2) 
Kuraś Józef (W isła) 2:32:53, 3) Kozik 'an 
(4 p. s. p.) 2:41-9



N a g ro d zo n y  k w a r te t.

Na p ic f ^ z j a n  konkursie poisk ich  k w a rte tó w  -sm y czk o w y ch  w W arszaw ie zdobył 
pierwszg. nagrodę k w a rte t L w o w sk ieg o  T o w a r z y stw a  M uzycznego. N agrodę stano­
w i dar W ojska P o lsk ieg o  w  postaci cz tereo h  sta . opolskich instrum entów  m u zy cz­
nych ofiarow anych  na ten  ce l przez gen . dyw . St. W róblew skiego . N a zdjęciu na- 
szcrn w idzim y czło n k ó w  k w artetu : siedzą  od, strony lew ej: H enryk Czapliński, M a­

rek Rak, M arjan Ł obarzew sk i i  P iotr  Przemyczka.

W y k a z długów  państw ow ych
i przyjętych p rze z Państw o  gwarancy] finansow ych.

Program
Piątek, 20 styczn ia ,

L w ow . (381). Godz. 11*40: C odzienny  
Przegląd Fratsy Polskiej. 11‘50: Kom.
M eteor. GL W ojsk. St. M eteor. 11‘58: S y ­
gnał czasu  z O bserwatorium  Astronom icz. 
w  W arszaw ie, hejnał z w ieży  M ariackiej 
w  Krakowie. O dczytan ie program u na 
dzień b ieżący . 12*10: M uzyka z  p łyt gra­
m ofonow ych . 13*20: Urz. kom. P ań stw ,
instyt. M eteor. 13*25— 15*10: P rzerw a.
15' 1U: Kom. P ań stw . Instyt. E ksportow ego. 
15*15: Komunikat gosp odarczy . 15*25:
L w ow ski Komunikat L. O. P. P. 15*35: 
Lekcja języka angielskiego. (Linguaphnne). 
i 5*50: M uzyka z p ły t gram of. 16: „Od g ę­
siego  cło ifceczn eg o  pióra** —  w y g ł. inż 
Stefan B lażyńsk i. 16*15: M uzyka z p łyt
i „Silva Rerum". 16*40: „Idealizm  Jerzego  
B erkeliy*a tz cyklu „W ybitni filozofow ie  
współcześni**) —  w y g ł. prof. dr. Kazim ierz 
Aidukiewiez. 17: Trans, z W arszaw y . 
Koncert ork iestry  dętej Zw. Zaw ód. Mu­
zy k ó w  Rz. P . pod dyr. Andrzeja Brom ke. 
W przerw ie około  17*25: L w ow sk i kom u­
nikat VI. Okręgu Zw. S trzeleck iego . 17*55: 
O dczytan ie programu na dzień następny. 
18: Trans, z W arszaw y . M uzyka lekka 
z dancingu „Adria". 18*45: Komunikat
L w ow sk iego  Okręgu Zw. N arciarskiego. 
IS‘50: Komunikat: dla narciarzy z Kr rko- 
wa. 19; „Tragiczny' dokum ent w sp ó łcze -  
sności** (pamiętniki bezrobotnych). w y g ł. 
red. Nikodem  K opilew icz. 19*15: R ozm aito­
ści. 19*30: Trans z W a rszaw y  Felieton. 
19*45: P ra so w y  Dziennik R adjow y. 20: 
Pogadanka m uzyczna. 20*15: Koncert sy m ­
foniczny z Filharm onii W arsz. 22*40: W ia . 
dom ości sportow e. 22*45: Dod. do Pras. 
D ziennika R adjow ego. 22*50: P ły ta  gram o­
fonow a. 22*55: Komunikaty. 23— 23’30:
Trans, z  W a rszaw y . M uzyka taneczna  
g  kaw iarni „Adria**.

Sobota, 21 styczn ia .

L w ów . (381). Godz. 11*40: Codzienny 
P rzegląd  P ra sy  Polskiej. 11*50: Komunikat

Notowania giełdowe.
L W O W SK A GIEŁDA ZBOŻOW A.

L w ów . dnia 19 styczn ia

P szen ica i ży to  nadal poszukiw ane, u- 
trzym ują się  na dotych czasow ym  poz*o- 
mie cen. —  D o w o zy  niedostateczne.

Tendencja zw y żk o w a  utrzymuje się  na­
dal. U sposobien ie silne.

LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.
L w ów , dnia 19 styczn ia .

V\T traiizakcjach m iędzybankow ych  noto­
w a n o : dolary 8.91 i jedna czw arta—8.91 i 
trzy  czw arte, N o w y  Jork 8.92— 8.9260, 
Londyn 29.85— 29.95, Zurych 171.80— 172.10 
P ra sa  26.40—26.46, Berlin 211.90—212.20, 
Paryż- 34.84—34.92.

Na g iełdzie  ruch m ały, przy tendencji 
si;vt>szej.

GIEŁDA WARSZAWSKA.

Warszawa, 19 stycznia. (G)
Dewizy (tranzakcje):

Belgia 123.70, Holandja 358.85, Lon­
dyn 29.94—29.95, Nowy Jark  8925, 
Nowy Jork kabel 8.929, P aryż 34.85, 
Szwajcaria 171.98, • Gdańsk 173.43, 
Sztokholm 103.25, Wiochy 45.70.

Obroty mniej niż średnie. Tendencja 
przeważnie mocna. Banknoty dolaro­
we w obrotach pozagiełdowych 8.92—
■ .91*75. Rubel zloty 4.67*50—4.67. De­
lt ,za na Berlin w  obrotach między­
bankowych 212.15. Marki niemieckie 
banknoty w obrotach prywatnych 
2 II.85—211.90.

P apiery  procentow e:

,3 prc. pożyczka budowlana 41.75—
4 1 .50-—41.75, 4 prc. poż. inwestycyjna 
102.75—103.25, 4 prc. państw poż. pre 
nilowa dolarowa 55.75—55.25, 4 j pół 
juc. listy zastawnie ziemskie 37.75,
5 prc. poż. konwersyjna 42, 6 prc. poż, 
dolarowa 58, 7 prc. poż. stabilizacyjna 
55 .25—55.75—55.03, 7 prc. listy za- j 
stawne BGK 83.25, 7 prc. obligacje i
BUK 83.25. 7 prc. listy Bku Rolnego ;
83 .25 , 8 prc. listy zastawne m. W ar- 1 
sza wy 44.75—44.88, 8 prc. listy zastaw  
ne BGK 94, 8 prc. obligacje BGK 94,
Ś prc. listy zastawne Bku Rolnego 94, 
Bank Polski 80—81.50.

Tenclfncja dla pożyczek państwo­
wych i listów zastawnych uiejednoT- 
ta. Obroty akcjami małe,

• o-----

radjow y.
M eteor. Gi. W ojsk. St. M eteorol. 11*58: 
Sygn ał czasu  z O bserw atorium  Astronom , 
w  W arszaw ie, hejnał z  w ie ży  M ariackiej 
w  K rakowie. O dczytanie programu na 
dzień b ieżący. 12*10: M uzyka z p łyt gra­
m ofonow ych . 13*10: Urz. kom . P aństw .
Instytutu M eteor. 13*15: Poranek szkolny. 
A udycja pośw ięcona 70-lecau P ow stan ia  
S tyczn iow ego . 13*55— 15*10: P rzerw a.
15‘lu : Koni. P ań stw . Instyt. E ksportow ego. 
15*15: Komunikat gospodarczy. 15*25: W ia­
dom ości w o jsk ow e i strzeleck ie  om ówi 
i odpow iedzi udzieli z ramieniu W ojsk. 
Instytutu N aukow o -  W ydaw nicz., red. J. 
I. Targ, 15*35: S łuchow isko dla m łodzieży. 
16: Audycja dla chorych ks. kap. M ichała 
R ękasa  i koncert orkiestry salonow ej pod 
dyr. T adeusza Sered yńsk iego . 16*40: Trans, 
z W arszaw y . „Piłsudski, jako h istoryk po­
w stan ia  styczn iow ego" , w y g ł. p. A leksan­
der K aw ałkow ski. 17: M aiy koncert popo­
łud n iow y w  w yk . p. Idy M ellerów ny. 
17*40: Trans, z  K rakowa. O dczyt aktualny, 
prof. N itscha. 17*55: O dczytan ie programu 
na dzień następny. 18: M uzyka lekka z re­
stauracji w arsz. „Italia", w  przerw ie: 
L w o w sk ie  .,S ilva  Rerum". D. c. m uzyki 
lekkiej. 18*55: „O gnisko w eteranów  z roku 
1863 w e  Lwowie'*, w y g ł. dr. Stan isław  
R achw ał. 19*10: R ozm aitości. 19*30: Trans, 
z W a rszaw y . „Na widnokręgu**. 19*45: P r a ­
so w y  Dziennik Radjowy. 20: Trans, z W ar­
sza w y . M uzyka lekka w  w yk . ork iestry  
P, R. pod dyr. Stan isław a N aw rota, H ali­
na D udiczów nu (sopran) i Ludwik Urstein  
(akom p.). W przerw ie koncertu trans, 
z  W a rszaw y . W iadom ości sportow e. 21*45: 
Trans, z W a rszaw y . Feljeton „Pani a 
zoologia*) w y g ł. prof. St. Sum iński. 22: 
P rzerw a. 22*05: Trans, z  W arszaw y.
U tw ory  Chopina w  w yk . Zofji R ab cew i-  
czo w ej. 23; Kom unikaty. 23*05— 24: Trans, 
z  W arszaw y . M uzyka taneczna. W  prze­
rw ie od 23*30—23*35: W iadom ości z kraju 
dla członk ów  P olskiej Ekspedycji Polarnej

Z e  s t a t y s t y k i  d n k ó w ,  
w y d a n y c h  w  P o ls c e .

W edle danych statystycznych, ogło­
szonych przez Bibliotekę Narodowa., 
w W arszawie, w pierwszych trzech 
kwartałach 1932 r. w yszło w Polsce 
ogółem 6.687 t. zw. druków nieperio­
dycznych, t. j. książek, broszur* etc., 
w tem 5.628 w  języku polskim. Z o- 
gólniej sumy 6.687 druków nieperio­
dycznych liczba druków ponad 4-o 
arkuszowych w niósł 1.736.

Poszczególne rubryki przedstawiają 
się następująco: dzieł naukowych wy­
dano 1.641, dizaeł bełetrystyczaiych — 
691, podręczników szkolnych — 275. 
dokumentów życia społecznego --- 
3,080, wydawnictw popularno nauko­
wych — 900.

Dane powyższe są tymczasowe. Da­
ne za cały rok uib. zostaną ogłoszone 
w  najbliższym czasie. Podam y i© 
wówczas w zestawieniu z danemi z 
lat poprzednich.

BI

Ku czci bohatera z  1363 roku.

j Vv’ kniei Dąb: e r. .eciLei pod L ukow tm  
! odsłon ięto pomnik ku czci kf. Ś ia iu slaw a  

B rzózki, jednego z ostatnich i najw ytrw ai-
szyeh  w od zów  pow stania  styczn iow ego. 
Pom nik zbudow any został staraniem  miej­
scow ych  orgtfiiizjcyj i to w a rzy stw  z oka­
zji 70 rocznicy  wybuchu pow stania s t y ­
czn iow ego .

W „Monitorze Polskim** z dnia 17 
brn. ogłoszony został w ykaz długów 
Państw a i przez Państw o przyjętych 
gwarancyj finansowych na dzień 1 
stycznia 1933 roku. W ykaz obejmuje 
długi wewnetrzne Oiprocentowane, 
gotówkowie. w obligacjach, długi obli­
gacyjne z tytułu stkupu kolei pryw at­
nych oraz długi zagraniczne; te osta­
tnie dotyczą długów emisyjnych oraz 
długów wobec rządów państw, a mia­
nowicie: Austrii z tytułu rozrachun­
ków za Przejęta cześć długu jrzedw o 
jennego poaustrjaokiego; z tego- s a ­
mego tytułu wobec rządu Czechosło­
wacji; dalej wobec rządu Danji, z ty ­
tułu kredytów  reliefowych; wobec 
rządu Francji z tytułu skonsolidowa­
nego zadłużenia wojennego, kredytów  
reliefowych, długu plebiscytowe go, 
oraz zaciągniętej pożyczki do wysoko 
ści 1/4 transzy oprocentowanej 5 
proc. w stosunku rocznym; wobec rza 
du Holandii iz tytułu skonsolidowane­
go zadłużenia z tytułu kredytów relje 
fowycłi. oraz wobec Państwowego 
Urzędu Odzieżowego; wobec rządu 
Norwegii. Szwajcarii i Szwecji z ty­
tułu skonsolidowanych zadłużeń, z 
tyt. kredytów  reliefowych; wobec rza 
diu Stanów Zjednoczonych A . P. z ty ­
tułu skonsolidowanego zadłużenia; wo 
bec rządu W. Brytanii z tytułu długu 
plebiscytowego, kredytów  reliefo­
wych oraz pozareliefowyoh i wobec 
rządu Włoch z tytułu pfcbiscytowego.

W stosunku do państw zagranicz-

Ogłoszenia urzędowe.
U P A D Ł O Ś C I

S. 3/32/61?.- W  konkursie Spółdzieln i .,G o­
spodarz" w  R zeszo w ie  w yznacza  się  do j 
rozpoznania w ierzytelności dodatkow o  
zg ło szo n y ch  i tych, -które jeszcze będą 
zgłoszone, audiencję na dzień 7 lulego  
3933, godz. 9, sala 9, II. piętro..

Sad O kręgow y.
R z e s z ó w ,'31 grudnia 1932. 2*27

S a  58/32. Ldykt ugodow y. O tw arcie j.v. 
stępow ania ueoefowego do majątku dfjiśm ­
ie ów  Mośfesa Engela, i Sary Engel w  Ha­
ik u . niew pisanych w  rejestrze handlowym . 
Komisarz u g od ow y: B ogusław  Lew icki, j
kierow nik Sądu G rodzkiego w  Busku.. Zą ! 
rządca ugocK w y: Juda Friedm an w  Busku. 
Audjdncja m  z iw a reh r ' ugody w  Sądzie  
Grodzkim w  Busku, dnia .31 styczn ia  1933: 
■■.Az. 10. C zasokres do zgłoszenia w ic -  
r/.ytclnośpi do 24 styczn ia  1933 w  Sądzie  
■-jr. w  Busku.

Sąd O kręgow y.
Z łoczów , dniu 22 grudnia 1032.: 221

K U R A T E L E .
P. 105/3i.M. ■: igloszeińc pużbuwleniu wla-

likwidacyjne powstałe z tytułu wyko­
nania protokułu insbrucikiego i układu 
praskiego a dotyczy 4 proc. węgier­
skiej renty amortyzacyjnej, P ozatem w  
wykazie zmajdujemy gwarancje iinau- 
sowe, przyjęte przez Państw o na 
dzień 1 stycznia 1933 r.. udzielone z,a 
zooowiązania miast oraz z tytułu gwa 
rancyj za zobowiązania enusyj pa­

pierów wartościowych i inne gwara iv 
cje ibezpośredinie Skarbu Państw a oraz 
regwarancje Skarbu Państw a za P o ­
morski Wojewódzki Związek Komu­
nalny. oraz za gwarancie Państw ow e­
go Funduszu Eksportowego.

W ykaz uzupełniony jest stanem obie 
gu bilonu w dniu 31 grudnia 1932 r„ a 
mianowicie obieg bilonu w  tym fiijiu 
wyn-osił 322,397.990*03 zł., zaś bilon 
nabyty przez Bank Polski na w ła­
sność wynosił 40.736.309*97 zł. (razem 
363.134.300 zł.).

W ykaz sporządzony został przez 
Komisie Kontroli Długów Paiistwo- 
wych w dniu 14 stycznia 1933 r. i pod 
pisany przez przewodniczącego komi­
sji p. Augusta Popławskiego i iej sekro 
tarza p. Stefami LaurysLewicza.

S K Ł A D A J C I E  D A T K I  
h: g i m n a z j u m  p o l s k i e
   w  BYTOMIU = = = = =

Ubawiono c zęśc io w o  w lm a o w o ia n śe i  W ła ­
d y s ła w a  Króla ■/.% S w a r z o w a ,  a hi z po­
wodu m a r n o t r a w s tw a .  iSoradcą LisiiihfwtL 
m P J ó z e i i i  O strow sk iego ze Sw -łrzów a .

S ąd  G r o d z k i  O ddział  i.
Dąbrow a, dnia 17 sierpnia 193,1.

ROZMAI IE
Frez .  U176/33.- L dykt.  Sąd ApiiliCyjr- *< 

L w ow ie  Wdrożył*' '•* postępow anie S p a :  : 
w aw eże  celem jd n o w iy ń .i  zaN-ączaaei 
księgi , g ru n to w e j-S ą d u  G rodzki ,  go .w F ó b r -  
jęć, dlą. gnilny H ry n ió w  i w z y w a  inters.*.;- 
w a a y c h  do zg łaszan iu  w tym  J i d z 1.- 
' nodz.rum roszczeń  /. j> 7 u sta w y -N r . M

r. 1S7L do 30 kw ietnia 1933. 
Lwów . 10' styczn ia  J935

OGŁOSZENIA PRYWA i NE

1HATERJALY* na tiranki, ftjjeezt:ie tana 
j koronki k lockow e od gr. 0*9, !J; u g c ; v|e-
i ueekie i inne -wic-lki w y!(Br. umie .:en.\

•« L w ów . FRE1LICH. Sykstiska 21.

! UNIEWAŻNIA się 3 zguilJóue w eksle  ::.i 
u l  30.00(1 ‘ ])ł. 22.- XH&HI32. * wylm pw

na Wyspie Niedźwiedziej.

liych w ykaz zawiera jaszcze długi po 
n H m n n H B H n B B n n

3H tenninie- p ła tnośc i  • po»i'lse.ini ia-
Wiej S t rz ec h y " .  l;iż. i ijtyr i C e  :.ai!:a»v.

sn o w o lu o i f i .  U chw alą  Sądu OrodzkiegG skiego. Jan;:. Bills!- iogn i P i o r ą  N o w j .
w D ą b r o w ia l z  17 sierpnia  1931 L. 3/31. po- 'jów skiego. „W łasna S t rz c c in " .  159
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